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Warszawa (PAT) „Kurver poranny” podaje 
X Wilna 19 bm.: Według otrzymanych wiadomo- 
Ńci armia łitewzka licząca około 30.006 żołunia. 
Wy, w kilku miejscach przekroczyła linię de- 
Markacyjną i rozpoczęła akcyę zaczepną. 

Z miejscowości zajętych przez wojska Taryky 
ładność polska ucieka w panice. 


O ileby wiadomość o rozpoczęciu kroków za- 
Kzapnych przez „armię” litewską było prawdzi- 


Czy pójdzie 
ływo komentowana była wiadomość „Tempa“ 
ża jedna z dywizył polskich otrzymała rozkaz 
Zajęcia Kijowa. 


Ze względu na wagę depeszy „Tempsa' © roz- 
kaze zajęcia Kijowa udzielonym rzekorno jednej 


Warszawa | Tel. M. Prasa warszawska przy- 
itta z uzasadnionym: niepokojem wiadomość 
_Mohńskiej stacyi iskrowej o wymianie towarów 

ententa a Rosyą sowiecką, na zasadzie 
Wujemności. Is.nicją poszlaki, że uchwała Ra- 
sy Raczelnej w tej sprawie znajduje Się w związ 
ka z poinyślnem załatwieniem kopenhagkich 
Mkowań między delegatem angielskim O'Gra- 
a przedstawicielem sowieckinn  Litwino- 
em, jyjenniki podkreślają słuszeie ze Polsku 

Fhiv końca wajuy. którą toczy 
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30.000 armia litewska przeszła do ataku 
przeciw wojskom polskim. 


naszych wrogów z w schodu 7 zachodu, Litwini 
rczpoczytwają zdradziecką reiwię ponr la 
Russie ot pour les, Prussiens, 

Surategicznie i politycznie nie może nam a- 
wiantura litewska zaszkodzić. Litwóni sę wojs- 
kiem słabem i źle zorganizowanem. które nie 
zaważy na szali, Wrogie wystypienie oddziałów 
litewskich da natomiast sposobność unieszkodli 
wienia tego ogniska antypolskiej propagandy 
jaką jes! dzisiejsza „siaica Litwy ' Kowno. 


Iwa, mielibyśmy do czynienia z nowyl: ZAMA- Dia pańirsiw koalicyi będzie wystąpienie pp. 
khem niemiecko-bolszewóckiaj intrygi przeciw | Waldemarów low. jeszcze jednym dowodem, 
| e. | że ma wschodzie tylko Polska. stamrowi czynnik 
W chwili gdy urmiu poska i łotewska zadają j zdolny stanowić taing przeciw germanizmowi i 
Głos po ciosie szeregom Trockiego. zmniejszając | balszewizuowi. 
W ten sposób szanse połączenia się wojskuwego | 
ZĘ 


my na Kijów? 


Warszawa (W. B. K.) W kuloanach sejmowych f z dywizyi polskich 


zmrócił %ę reprezentant 
W. B. K. do p. Ministra wojuv gen. Leśniew- 
skiego z prośbą o wyjaśnienia. P. Minister woj- 
ny oświadczył, że według informacyż przez nie- 
go posiadanych podobny rozkaz nle został u- 
dzielony żadnej z dywizyi polskich. 

PEREZ >. 


Koniec stanu wojennego pomiedzy koalicyą a bolszewikami? 


Pragnie otwarcia rosyjskich ryuków. na kuv- 
rych będzie dość miejsca dla. wszystkich. Pol- 
ska nie może jednak wyobrazić sobie, aby jej 
sprzymierzeńcy handlowali z jej wrogie *, pod- 
czas gdy 0aa krwawi Się nad złamaniem impe- 
ryalizmu sowieckiego, Jeśli wiadomość lyońska 
okaże się autentyczną, nia będzie ona. uważana 
w Warszawie zu przykrą niespodziankę, o ile 
miałaby być istotną wróżbą zakończenia wojny 


,i rozpoczęcia nowej ery pokoja. 


zwycięsko, : 


(m.in) Jak już donosiliśmy w pewnej wsi na Morawach zdarzył się interesujący wypadek | 
pozornej śmierci. Raekomy nieboszczyk obudził sią w trumnie na katafalku. — lilustracya nasza 
Przedstawia tę chwile, kiedy zbudzony ze snu letargicznego -- gasi świece przy swej trumnie. 
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Kraków, Czwartek 22 stycznia 1920. 


Nr. 22. 


Podwyżka płac 
kolejarzy. 


Lwów (Tel. W.) Wczoraj nadeszła do dyrek- 
ayi kolei wo Lwowie depesza z Warszawy a 
bliższymi szczegółami, dotyczącymi podwyżki 
piac, uchwaionej w dniu 16 bm, Depesza dono- 
si, że " -łejawze, których pobory wraz z dodatka- 
naj nie przenoszą 1000 marek miesięcznie mają 
Gwyzynwć radwyżkę wedle następującego klucza: 
kawalerowie 55 proc., żonaci z 1 dzieckiem 75 
procent, z dwojgiem 85 proc. z trojgiem 95 proc, 
z czworglem i więcej dzieci 100 procent dotych- 
czasowych płac wraz z dodatkami, O ile zaś po- 
bory przekraczają 1000 marek podwyżka wyno- 
si mniej o $ prccent każdej kategoryi. Robotni- 
cy tyjnczasowi otrzyn:ają podwyżkę, jeżeli słu- 
żą minimalnie od trzech miesięcy. Podwyżka 
ma być wypłaco:ną od 1 stycznia 1920 r. 


DEE -Tiuuj ZS a 
Opieka nad ubóstwem 


w Krakowie. 


Kraków, 21 stycznia. 


W aktualnej sprawie społecznej nadsyła 
nam Kierownik akcyi opieki społecznej 
w Zarządzie miasta wiceprezydeni ROLLE 
poniższe uwagi 

W ostatnich czasach pojawiły się kiłkakro- 
tnie notatki dziennikarskie o śmierci głodowej 
lub zachowzemu z glodu na ulicy lub zakanar- 
kach miejskich. Notatki te przebrzmiewają na 
razie bez echa, częsisze zdarzenia tego rodźaj u 
mogą jednak wywołac wrażenie, że opieka mad 
ubogimi w Krakowia wykonywana jest niedo- 
statecznia i e zwana dobroczyńmość krakov=ka 
w najcigzszych chwiłuch, jakie obecnie przecho- 
dzimy zamknęła swą mHosierng dłoń. 

We wrażeniach tych jest cokolwiek prawdy, 
przedewszysukiem ubóstwo w naszem mieście 
zwiększyło się w sposób niesłychany, Wojna z 
przewrońeni gospodarczym jaki za nią idzie 


; uczyniła nędzarzami ludzi. których dochody do 


"niedawna pozwalały żyć bez odwoływania 


mę 
do dobroczynności publicznej. Nadto zawodowe 
żebractwo dla wielu jest ucieczką przed pracę 
Wreszcie Kraków z powodu swego położenia fî 


l istnienia. wielu instytuervi cartralnech dla opie- 
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ki społecznej stał się zbiornikiem różnych wy- 
kolejeńców, powracających z ewaknacyi, wyda- 
lanych z różnych krajów lub wieszus: szukają- 
cych tu pomocy pośrednich i bezpośrednich o- 
fiar wojny. Znaczna: cześć ich zostaje unas, po- 
większając kadry ludzi, którymi ap teczoństwo 
musi się opiekować. 

Ze zwiększonem ubóstwem powinna ść wyda- 
tmiejsza opieka społeczna i dohroczynność. 

Przedewszystkiem nałeży suwierdzić. że woj- 
na. która zawsze i wszędzie sprowadziła ol- 
brzym wzrost zebracywa, w Krakowie nie za- 
stała żadnych prawie instytucyvi siużących ku 
mwłalczaniu tej plagi. Istniejące zakłady (miej- 
ski dom kalek, Zakł. dla stare., Tow. Dobrocz.. 
Dom pracy. Zakład im, Helcia) w ugólnej po- 
jemamości 5U0 do 600 osób, tylko w części zada- 
nie to spełniać utozgą. Obecnie przy brasu po- 
miieszczeń, a trudności zaprowiantowania i m- 
kupna odzieży stworzenie „Domów pracy". je- 
dynej instytucyi. przy pomocy której można 
geobractwo zwalczać. jest sprawą bardzo truduą. 

Nie mając dn ru; jeorządzenia aparatu we for- 
mie instytucyi zan:kujętych, spułeczność kra- 
kowska zajęła się opieką nad ubogimi w spo- 
sób wydatniejszy, niż to czyniono pized wojną, 
wzmacniając prace dawniej rozpoczete lub 
stwarzając placówki nowe. Taka nong placów- 
ką są Komiiety parailalno, których dzialalność 
z każdym dniem się pogłębia dzięki poświęceniu 
rona par. 

Najważniejszy! dzielem akcyi opieki społecz 
nej jest powszechne żywienie. W obecnej chwi- 


Btr. 2. 


H na terenie Krakowa działają następujące in- 
gStytucye powszechnego żywienia: 

6 kuchni o typie t. zw. obywatelskim, dają- 
cych dziennie 3000 osobom posiłek w cenie 
3 koron; 

9 kuchni ludowych wydających około 4000 
posiłków w cenie 1 do 2 koron; 

3 kuchni zakonnych wydających akoło 1600 
posiłków darmo lub po 50 halerzy, 

Nadto wiele zakonów wydaje przy furcie po- 
silok ubogim. 

Niektóre z kuchni wydają kolacye. 

Wreszcie 4 herbaciarnie wydają dziennie 
przeszło 7000 herbat czystych i z mlekiem oraz 
kawę. 

Jeżeli uwzględnimy nadto. że 
Komitet pomocy dzieciom“ udziela dzienne 
16.000 dochodzącym dzieciom posiłku w cenie 
30 hałerzy za porcyę, to widzimy, że codzień w 
różnych instytucyach wydaje się w Krakowie 
przeszło 35.0606 posiłków różnej formy. ceny i 
wartości odżywczej, 

Inne działy akcyi dobroczynnej, jak dostarcza- 
nie odzieży, prowiantów, wisparć, pomocy cho- 
rym — są mniej wydatne. 

Tu wspomnę nawiasowo, że z t. zw. „darów 
amerykańskich“ rozdano w lecie przez Komitety 
parafialne i związek inwalidów parę tysięcy 
równej odzieży. 

Wszystko to jednak jest zbyt mało wobec ro- 
emącej drożyzny i wzmagającej się nędzy. Za- 
dania opieki piętrzą się tak szybko, że wszyst- 
kóie nasze instytucye dobroczynne nie mogą 
podołać. szczególniej wobec conaz słabszej po- 
mocy ze strony społeczeństwa. 

Wyrastają nowe zadania wymagające fundu- 
szów: i ofiarność pubiczna coraz w inne strony 
się zwraca, a strumień dopływający do instytu- 
cyi dawnych wysycha. I w dobroczynności jest 
moda. Tak niedawne czasy, gdy oałe szpalty 
dzienników zapełnione były listami składek na 
Komitet Biskupi (K, B. K.); Komitet w zrefor- 
mowanej formie istnieje i nadal. ma dużo za- 
dań do Spełnienia. ale publiczność o nim za- 
pomniała. 

Shisznie prasa domaga Się reformy zbiórek 
mlicznych. Wycłągają one publiczności przeszło 
pół miliona rocznie, a tylko znikoma część tych 
funduszów idzie na miejscowe cele dobreczyn- 
me. W ostatnich czasach zarządziły władze 
miejskie zasadnicze zmiany w przeprowadzaniu 
zbiórek, ale kontrolę nad użyciem funduszów 
muszą przeprowadzać same Komitety czy Sto- 
warzyszenia. 

Bardzo słabe objawy dobroczynności ludności 
Krakowa okazują się w istnieniu małej liczby 
fundacyi. Zdawałoby się, że żaden patrycyusz 
krakowski w ostatniej chwili życia nie zapo- 
mni o „ukochauem“ mieście. Tak się ciągle 
mówi. Powinny więc istnieć setki zapisów na 
ubogich czy dzieci. Tymczasem, żal powiedzieć, 
zapis na rzecz Gminy na cele opieki społecznej 
jest rzadkością. 

A przecież gdzieindziej lwią część zagadnień 
z dziedziny opieki społecznej gmina spełnia 
pry pomocy zapisów i fundacyi, weźmy bodaj 
przykład Lwowa lub Warszawy, 

To są uwagi, które nie wyczerpują tematu 
bardzo doniosłego społecznego znaczenia, które 
poddaję pod rozwagę „na zimowe wieczory“ 
krakowskim mieszkańcom. 


Z TEA1RU im. J, SŁOWACKIEGO 


„Panna mężatka: 
Komedya w 3 aktach Józefa Korzeniowskiego. 


„Zrzędność i przekora”. 
Komedya w I akcie Aleksandra Fredry. 


Komedye Korzeniowskiego — w stosunku do 
Fredrowskich — wyrazem tematu i plastyką 
przeprowadzenia pozostają na dalszym planie. 
Nie posiadają tego komicznego rozpędu, w ja- 
kim toczy się akcya Fredry. Rozwlekły dyalog, 
monotonia sytuacyi, niekiedy i dowcip pospo- 
łby w łączności z satyrą zbyt oschłą — nie do- 
starczają znamion, które by mogły o ich żywot- 
ności decydować. Postępem (w ewolucyi kome- 
dyi polskiej) jest jedynie w pracach scenicz- 
nych Korzeniowskiego zręczna obserwacya cha- 
rakteru, szukanie indywidualnych w nim cech. 
W przeciwieństwie do Fredry mniej obchodzi 
go typ i zespolenie go z sytuacyą, więcej ten- 
dencya w wykorzystaniu tematu. Sztuki te — 
z małymi wyjątkami — nie cieszyły się znacz- 
niejszem powodzeniem, ani nie wywierały do- 
aadniejszego wpływu. Mimo wszystko pozosta- 
ną one jednak dokumentami czasu, a najlep- 
eym z nich, jak „Majątek, albo imię", 


„Państwowy ` 
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czy | zespołu, poddany umiejętnej reżyseryi. 


GONIEG KRAKOWSKI 


Niemcy na obszarach plebiscytowych 


(0d nassego korespondenta warszawskiego). 


Warszawa, 20 stycznia, 

(A.) Rozmowa dłuższą z pewnym wybitnym 
dz.ałaczem polskim, który był świadkiem wej- 
ścia wojsk polskich do Torunia, równocześnie 
zaś od wielu lat zna stan sprawy polskiej *v Zza- 
borze pruskim aż do tej chwili, kiedy czaąścią 
dnia 27 grudnia 1919 roku na ukicach Pomnania, 
częścią teraz, dzięki zajmowaniu przyznamych 
Polsce terytoryów ten zabór się zmieciwa w 
część państwa polskiego, — ta rozmowa «.star- 
czyła mi szeregu informatcyi, zbyt ważnych, aby 


stę niemi nie podzielić z opinią publiczną pol- | 


Niemcy ziem, przyznanych Polsce bezspornie, 
nie wierzyli aż do ostatniej chwili, że trzeba je 
będzie oddać państwu polskiemu. Wciąż jesz- 
cze snuło im sę po giowach przypuszczenie, że 
może zajdzie coś takiągo w ostatniej chwili, co 
przeważy szalę na korzyść niemczyany i pozwor 
li owe ziemie zatązymać przy Prusiech. Było 
to złudzemie naiwne owoc tej ułudy, którą od 
samego początku Wilhelm Ostatni karmił ' .*0- 
ich Niemców, przedstawiając im swoje jano- 
wanie i następstwa tego panowania w świetle 
jak najbardziej różowem. To też, gdy żolnierze 
miemiecey zaczęli w Toruniu i gdzieindziej, jak 
w Lesznie, Grudziądzu, Tczewie, robić przygo- 
towania do wymarszu — niektóre z tych miast 
będą opróżnione dopiero w ciągu tego tygodnia 
— ci z Niemców, osiadłych stale i nie chcą- 
cych lub nie mogących się wynieść do Niemiec, 
którzy nie zaangażowali się poprzedmio zbyt 
wybitnie į zjadliwiie w walce przeciwko Pola- 
kom, skwitowali istotnie, przynajmniej na ze- 
wnątrz, z wszelkiej myśli sławiania oporu po- 
litycznego zarządzeniom przyszłych władz pol- 
skich. Powtórzy się taż niewątpliwie zjawisko 
to sama, które można oglądać teraz w Pozna- 
niu po roku rządów polskich: Niemcy uczą się 
chętnie po polsku, ©0 więcej nawet, odgrzebają 
w swoich niach rodzinnych jakiegoś 
dziadka lub babkę, pradziadka lub prababkę na- 
rodowości polskiej | przygotowują sobie w ten 
sposób przejście stopniowe do obozu polskiego. 

U rodzim niamieckich osiadłych jest tak nie- 
wątpliwie. 


Kraków, 20 stycznia. 

(.) Framcva ma nowego prezydenta. Jest nim 
Pawel Deschanel, mąż, który w życiu politycz- 
mem Francyi odgrywał jedną z najwybitniej- 
szych ról, jakkołwiek nigdy, przez cały ciąg 
swego życia, nie piastował teki ministra i ni- 
gdy mawet się o nią nie starał, 

Zanim zajmiemy się omówieniem znaczemia 
wyniku wyborów, podajemy poniżej kilka szcze- 
gólów, chanrakteryzujących osobę i działalność 
nowego prezydenta zaprzyjaźnionego z nami 
państwa. 

Paweł Deschauel liczy lat 62. Jest człowic- 
kiem małego wzrostu, ruchy jednak ma mło- 
dzeńcze i elastyczne. Należy on do najbardziej 
eleganckich mężczyzn Paryża. Elegancya ta 
przejawia się nie tylko w ubiorze, ale także w 


„Panna mężatka”, należy się miejsce w polskim 
teatrze. 

Gościnne występy Wysockiej pozwoliły na- 
szej głównej scenie skierować się ku repertua- 
rowi właściwemu. Artystki nie widzialem lat 
szereg —: od czasu jeszcze dyrekcyi Kotarbiń- 
skiego. Dziś jest to talent, promieniejący całą 
mocą dojrzałości artystycznej, wsparty o nie- 
pospolitą ekspanzyę twórczą i doświadczenie, 
regestrujące zasoby sumiennej pracy. Koncep- 
cyę aktorską Skierowuje Wysocka ku wielkiej 
linii, w której ma być zamknięta postać, ba- 
cząc na jej harmonię wewnętrzną w zestroju z 
otoczeniem. Wartość kreacyj artystki polega 
przedewszystkiem na intelektualiźmie teatral- 
nego jej czynu, w pełni świadomości pochwy- 
tującym życie w plastyczny obraz. 

Po dwóch bohaterskich kreacyach z dziedzi- 
ny tragedyi (Jewdccha — Elektra) ujrzeliśmy 
wykonawczynię ich w konteriekcie słonecznym 
postaci pułkownikowej w „Pannie mężatce". 
Co za kolorystyczna, żywa sylweta — jakie 
przepyszne poczucie stylu! Każde wypowiadane 
zdanie ma szczególną intonacyę, każde słowo 
swa herwę Mimika i gest, to małe „arcydzieł- 
ka" plastyki i humoru. 

Przetarte zębem czasu tło komedyi Korze- 
niowskiego musi być podniesione przez zestrój 
Praca 


„Nowy prezydent Francyi. 


| formie jego wystąpień publicznych. 


Numer ź2 


Jeszcze około 1875 roku prawie każdy obywa” 
tel ziemski lub obywatel miejski narodowości 
niemieckiej w Poznańskiem mówił po polsku £ 
obie narodowości uwirzymywały ze sobą stosu” 
ki towarzyskie. Zawierano też związki małżeń” 
skie; zwłaszcza Niemcy wyznania katolickiego 
uiegali polonizacyi. Dopiero polityka amtypol- 
ska Bismemcka położyła temu kres, Panowemie 
zaś zwyrodniałego Wilhelma Ostatniego prze” 
poiło Niemców taką dumą i taką zaciekłościę 
antypolską, że o jakichkolwiek stosunkach pry” 
watnych między Niemcami i Polakami nie mo 
gło być mowy. Dzisiaj Niemcy w byłym zabonza 
pruskim już zmowu się zaczynają garnąć KU 
Polakom. Nie należy ich odpychać, wymagająćł 
przecież, aby mówili po połsku, a nawet im KU * 
temu pomagać. 

Obaadzenie obszarów, pnzyzmanych Polsce 
bezspornie, przez wojska i władze polskie, od- 
działa także dodatnio ra nastrój ludmości nic- 
mieckiej na terenach plebiscytowych. Tem fakt 
że owi z Mazurów albo z Górnoślązaków, któ 
rzy wierzyli do tej pory, mimo traktatu wefr- 
Balskiego, miezachwianie w potęgę pruską, te 
raz widzą prowincye całe, przechodzące w ręce 
Połski i nau własme oczy mogą zobaczyć dzielne 
wojska polskie, znaki narodowe polskie, wier 
dze polskie — to wszystko zachwileje wiarę W 
potęgę Prus ostatecznie. A gdy jeszcze przył” 
dzie pliacić krżdemu obywatelowi pruskiemu 
co najmniej 50 procent od dochodu rocznego 28 
rzecz państwa, podczas gdy Polska nawet p” 
łowy takich podatków nie nałoży na swoich % 
bywałeli, wówczis powieje n aobszarach plebi 
acytowych inny duch. Oczywista, że trzaba przy” 
pddować, aby Prusy nie zostawiły na Mazu 
rach i na Górmym Śląsku swoich lamdratów: 
bo ci wywieralliby nacisk na ludność i terory” 
zowaliby wszystkich, pragnących się przyzna 
do Polski. Sprawa plehiscytowa zatem, od chwi” 
H zajęcia ziem, przyznanych Polsce, przedsta 
wią się daleko lepiej, niż jeczone przed paru ty“ 
godniami, lecz baczność i emergia, poniwAaż 
Prusacy poruszą wszystkie moce piekielne, DÝ 
uratować Śląsk Górny i Mazury wraz z prawy 
brzegiam Wisły dla siebie. 
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Gdy inni wybitni politycy framcyscy są bądź 
doktorami, bądź adwokatami lub dziennika 
rz'uni i t. p, Paweł Deschanel jest politykiem 
zawodowym. Innego zawodu nigdy właściwie 
nie uprawiał. W młodych latach, wybrany 6 
posła z departamentu Cure-et-Loire — repré 
zattował w parlamencie swój departament be 
| przerwy przez lat 30. 

Po upływie 10-ciu lat postowania, w roku 1898 
obrano go prezydentem Izby i z krótkiemi prze” 
rwami piastował to stanowisko, na które” 
zdobył sobie ogólne uznamie za swą bezstrot” 
ność. We wszystkich burzach zachowywał 00 
ną krew i, okazywał umiejętność ich łagodz? 
nia. Oddsł się też całkowicie pemieniu urzę 


Wysockiej w tym kierunku odniosła również 
pełny sukces. Nie pominięto ani jednego szcełf 
gółu, by wydobyć barwę rzeczy i ożywić ją. Jed” 
rawski dał znakomitą postać Napoleońskieg? 
majora, łącząc z pozorami surowości żołnie” 
sklej ciepłe, serdeczne tony dobroci. Wiele 
wdzięku, subtelności i szczerych, kobiecych 86 
centów wniosła Pancewiczowa w rolę Cecy' 
Talent tej artystki rozwija się coraz korzyst 
niej, pogłębiając się i zysKUując na jednolitość: 
Nowacki, jako Alfred, w kompozycyi gry, tak 
w wypowiadaniu kwestyi, jak i opanowani” 
gestu był bardzo stylowy. 

Nie mogę natomiast zgodzić się na posia 
szczegóły dekoracyi. Fryz górny nie odpowie 
zupeinie stylowi rzeczy, nadto zasadnicza pe 
wa ścian nie obliczyła efektu świetln. Zam)”. 
tonu pousuwego dobywało z niej światło scet 
czne jakieś ciemne, wilgotne plamy. 4 

Komedyę Korzeniowskiego poprzedzona je 
dnoaktówką Fredry: „Zrzędność i przekorć 
należącą ze względu na misterność typó” Ją 
zwartą akcyę. do najcelniejszych DOO 
w twórczości autora „Zemsty“, Z wykonaw ie 
zasłużyli na wyróżnienie: Dobrzański i Hryn__ 
więzówna -— pierwszy za charakterystykę js 
pu, druga za poczucie rytmiki w ka cih 

ı niu Fredrowskiego wiersza. Jan Pietrzy 
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Ẹ lc nigdy fotelu ministra, znajdował się poza 
sierą tarć i walk partyjnych i temu to zawdzię- 
(Za, iż poza. osobą Clemenceau nie ma właści- 
Wie inr:ych nieprzyjaciół. „Stary tygrys“ i De- 
Shanel to dwa typowe przeciwieństwa. Zawsze 


p gotów do walki i miłujący się w walce Clemen- 
iż eau, mie mógł lubować się w łagodnym, szu- 
o” jącym kompromisów Deschanelu i odwro- 
ór ie. Ta wzajemna antypatya doprowadziła w 
go końcu do bezkrwawego między obu tymi mę- 
gl- i pojedynku, 
je | Paweł Deschanel nie ma też nieprzyjaciół w 
206 | Obozie socyalistycznym, jakkolwiek socyalistą 
żę % nie jest. Zajmował oiu się od wczesnej mło- 
cj” dości kwestyami socyalnemi i okazywał dła 
10* kwesty tych zrozumienie. Socyaliści mogli 
ma Więc teraz za mim głosować bez wakania, jako 
ku © przyjacielem. 
ge Nowy prezydent Francyi jest znawcą w dzie- 
ku* | dzicie polityki zagranicznej, juź choćby z tego 
|| względu, iż przez długi okres czasu był w Izbie 
0 Bprawozdawcą. tozo działu spraw państwowych. 
d- Na jelktm gabinecie oprze mowy prezydent 
03 Swa działalność? Tego nikt jeszcze nie wie. Jest 
i Tzęczą możliwą, iż pierwszy gabinet jego będzie 
gabinetem przejściowym, dostostwanym w Wy- 
a rze osób do chwilowych stosunków wewnę- 
E zmo- i zewnętrzro-politycznych. Za męża przy- 
na £złości i wastępcę Clemenceau na stanowisku 
premiera uchodzi od dswna Aleksander Mil- 
3 emand, obecny prokonsul w odzyskanych pro- 


| Wincyach Alzacyi i Lotaryngii. 
| Wybór Deschanela na prezydenta republiki 
Wywoła niewątpliwie zadowolenie w Niemczech 


& 
va | iw Austryi. Panstwa te zrozumieją ten wybór, 
o | lako typowy wymaz przejścia od polityki wojen- 
pi- ùej do polityki pokojowej. „Stary tygrys“ speł- 
zy” ni? swoją rolę, więc — odszedł... Nowe czasy 
73 Wysuwają na czoło republiki nowych imężów. 
ok 1 . a a 
v, | Rozwiązanie 65 seryi szarad 
dh umieszczonych w Nr. 350 „Gońca 
te” Krakowskiego". 
A 4 DLA F. T. PRENUMERATORÓW „GOŃGA 
by > KRAKOWSKIEGO“: 
yno 314. SYL-WE-STER. 

315. BU-RA-KI, 
s 316. KO-TA-RA. 


317. PO-STU-LA-TY. 


Trafnych rozwiązań nadesłano 58 (w tem z 
Krakowa 19), mylnych 86. 


WYNIK PUBLICZNEGO LOSOWANIA 


Kibytego w niedzielę, dnia 18 stycznia 1920 r., 

W wielkiej sali redakcyjnej „Gońca Krakow- 
skiego“ (ul. Dunajewskiego 7, I. piętro). 

Nagrody za tnafne rozwiązanie szanad otrzy- 
i: 


A 1. Dwie paczki przedniego pāpieru listowego 


Ścielnych, powia. Wys. Mazowieck., 
mżyńska, po raz pierwszy. 

2. Kubek na śmietankę — p. Pobożniak J. z 
Krakowa, ul. Konarskiego 4, po raz pierwszy. 
3. Kalendarz na rok 1920 — p. Bieńczycki Jan 
Żywca, siacya kolei, po raz trzeci. 


ziemią 


MATRYCY LEBLANC. 


Promienie B. „|! 


(Romans fantastyczny z końca XX. wieku). 


Położył gazete na stoliku i zapaliwszy cyga- 
ta, usiadł obrócony do mnie plecami. W chwili, 
*edy się nieco przechylił na bok, zobaczyłen: 
gournal de Soir“. Wielkiemi literami wydru- 

wano sensacyjny tytuł: 


Prawdziwa przyczyna zjawisk w Enclos 


EKERERSTATNEE | FERE S ABSESS 


nê jest już znaną. 

wal | nZadrżałem eały. A więc jednak!.. Benjamim 
Pr A 

er | „tevotelle zdołał znaleźc rozwiązanie zagadki i 

pst związanie to podał do wiadomości publicznej. 


sx 


a najwyższym wysiłkiem przyklejony do 0- 
Ennicy usiłowałem odczytywać pierwsze wier- 
artykułu|.. Co za wzruszenie przy każdein, 

dem odcyfrowanem słowie. š 

wen pamiątkowy numer „Journal“ de Soir“ 
wi howałem aż po dzień dzisiejszy. Oto co za- 

<4erał ów sensacyjny artykuł: 

H Tak! najfantastyczniejszy ze wszystkich pro- 
oss został rczwiązany. Jeden z naszych ko- 

| 344 ogłosił dzisiaj rano pod postacią „Listu 

| artego do Akademii umiejętności” — pa- ' 


RATA 


kopert, — p. Stanisław Florjan z Kuleszy Ko- | 


ZONIEC KRAKUWSEJ 


It. DLA WSZYSTKICH P. T. CZYTELNIKÓW 
„GOŃCA KRAKOWSKIEGO“ (a zatem i Prenu- 
meratorów): 

WYNIK KONKURSU 


ma szaradę, ułożoną prozą lub wierszem z *vy- 
razu „pa-ra-sol-nicz-ka", i 
Do konkursu stanęło 38 Prenumeratorów i 
Czytelników, a liczba nadesłanych wypracowań 
wynosi 43 (w tem jedno tylko prozą). 
Komiisya przyznała nagrody jednomyślnie: 
1. Flaszkę wody kolońskiej — p. Dziewońskiej 


Str. $. 
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Antoninie z Kornatki, pow. Dobczyce (rozmia- 
ry tej szarady uniemożliwiają nam jej ogłosze- 
mie). 

2. Bezpłatną prenumeratę „Gońca Krakow- 
skiego“ na laty 1920 r. — p. Drowi Józefowi Ka- 
dyjowi z Jasła. 

3. Kalenddrz na rok 1920 — p, Ramoszyńskiej 
Janinie ze Sanoka, ul. Matejki. : 

4. (Nagroda nadzwyczajra za 
— p. Slikerstefnowi Leonowi 
Koiłątaja 2. 


Q 


3 opracowania) 
z Krakowa, ul. 


- Francuski dyplomata i 


małżeństwo w Mongolii. 


Ekscentryczna przygoda. — Ucieczka żony. — Porwanie lub kupno narzeczonej. — Sąd francuski 
unieważnia związek zawarty w Mongolii. 


Paryż, 20 stycznia, 

(1.) Pewien młody dyplomata francuski prze- 
prowadził obecnie unieważnienie małżeństwa, 
zawartego istotnie w nader wyjątkowych i dzi- 
wnych okolicznościach. Oto poznał on w Szan- 
gaju pewną Amerykankę, miss Belley; „ujrzał 
raz — i kochaj już", jak powiada piosenka. 
Dama ta towarzyszyła swemu obiubieńcowi na- 
przód do Pekinu, następnie do Mongolii, gdzie 
mzywała go jego misya dyplomatyczna. W 
Mongolii też zawarty został związek małżeński. 
Szczęście jednakże zwodnicze trwalo jeden 
dzień, zaraz bowiem nazajutrz miss Belley opu- 
ściła młodego Francuza. 

Sąd paryski badający obecnie tę sprawę u- 
znał małżeństwo za nieważne, w myśl zasady, 
iż Francuz wstępujący w związek małżeński 
za granicą, musi zawrzeć ślub bądź wobec za- 
stępcy swego państwa, bądź też wedle zwycza- 
jów i przepisów miejscowych. W Mongolii zaś 
istnieją tylko dwa rodzaje zawierania ślubu: 


Chwila bieżąca. 
Kalendarzyk. 


Św. Agnieszki 
Wschód słońca 8°29 
Zachód słońca 5'14 


Długość dnia 6'45 
TEATR IM. JUL. SŁOWACKIEGO, 
Środa: „Tartuffe". 
Czwartek: „Źrzędność i przekora* i -Panna mężatka” 
TEAIR „BAGATELA*, 
Środa: „Kobieta bez skazy", 
Czwartek: „Tylko sen". 
TEATR POWSZECHNY, 
Środa: „Białe fartuszki”. 
| Czwartek; „Wieczorek uczniów Gimn. V. 
OPERETKA W NOWOŚCIACH. 
Środa: „Wesoła wdówka“. 
; Czwartek: „Cnotliwa Zuzanna". 
WIkŁALY W LUMU ARTYST, (pl. św. Ducha). 
Środa Jan Pietrzycki: „Poeci dzisiejszego Krako- 
wa“ „cześc ll: Nowicki, Szukiewicz. Szczepański, 
Butrymowicz. (Z ilustr. recytacyjną art. dram. 
Janusza Nowackiego.) 
Czwartek dr Ludwik Rubel: „Polska myśl politycz: 
na na nowych szlakach“. 

KOLLEGIUM WYKŁADÓW NAUKOWYCH. 
Rynek aiówny Linia A—B L. 33. 
Czwartek, prof. A. E. Balicki: „Kolendv, pastorałki 
i jasełka w Polsce“, Pieśni odśpicwa Piotr kowal. 


miętnik najbardziej przejrzysty, najbardziej 
frapujący, jaki tyiko sobie można wyobrazić. 
Nie wiemy, czy oficyalna wiedza zechce zgodzić 
na wysnute tam iasno i louiczne wnioski, sa- 
dzimy jednak, że skierowane przeciwko wywo- 
dom Benjamina Prevotciica kontrargumenty 
— nie wytrzymają krytyk. wobec przedziwnie 
soiidnej architektury gmachu hypotezy, jaka 
nam została podano. Argumenty, przez niego 
wytoczone, należą do rzędu tych, których obalić 
niepodobna. Dowody są tak jasne, że im się 
wierzyć musi. Ta zdumiewająca hypoteza nie- 
tylko wydaje się riewzruszoną w swoich pod- 
stawach, ale otwiera przed nami nieogarnione 
dotychczas przez naukę horyzonty. Odkrycie 
Noela Iorgeroux pociąga za sobą skutki, tak 
daleko idące, że na razie trudno a nawet nie- 
podobna określić cstateczn.e granicy. To wie- 
kopomne odkrycie wali w gruzy całą naszą. 
wiedzę o przeszłości lwdzkości i zmienia z 
gruntu koncepcye przyszłości. Od początku 
świata nie było wypadku o równie bezkonku- 


rencyjnej doniosłości. To jest wypadek napo- | 


zór jak najbardziej niezrozumiały a w istocie 
jak na'naturalnicjszy, najwięcej skomplikowa- 
nv i zarazem jax najprostszy. Wielki uczony — 
siłą rozumowania mógł dojść do tych samych 
wyników, jakie miodzieniec, prawie dziecko je- 
szcze, osiągnął kierowany genialną iniuicyą. 


Oto kilka informacyi, jakich zechciał nam u- ° 


| przez porwanie lub też przez kupno. W piexsw= 
' szym wypadku narzeczona ucieka na koniu, 
narzeczony zaś Ściga ją; O ic kobieia zdoła um- 
knąć pościgowi, maiżeństwo nie dochodzi do 
skutku, o ile zaś narzeczony dogoni ją i ona 
da się schwytać, maiżeństwo już tem samem 
staje się dokonanem i zawartem wedle obowią- 
zujących przepisów. W drugim wypadku spra- 
wa cała jest jeszcze łatwiejsza i bardziej upro- 
szczona. Kandydat do stanu małżeńskiego ku- 
puje sobie swoją towarzyszkę życia; cena kup- 
na zależną jest od tego czy wybrana jest pan- 
ną czy też wodwą. 

Wobec tego że mlody dyplomata francuski 
nie zawierał małżeństwa wedle właściwych 
Mongolii zwyczajów ani też wobec przedstawi- 
cielstwa Francyi, wyrok sądu paryskiego uznał 
powyższe małżeństwo za nieważne, 

Tak to ekscentryczny syn ziemi francuskiej 
, uwolniony został od dźwigania konsekwencyi 
| za szukanie egzotycznych wrażeń w Mongolii. 


Odbiór kolei od Niemców. 

Dziś rannym pociągiem wyjechała do Toru- 
nia specyalna komisya kolejowa od odbioru od 
Niemców kolei w Prusach Królewskich i Gdań- 
sku. Na czele komisyi tej stoi inżynier Tade- 
usz Trepkowski, naczelnik wydziału szacunko- 
wo-odbiorczego w ministeryum kolei żelaznych. 
Po za tem do komisyi należy dwóch starszych 
urzędników dyrekcyi warszawskiej, z wydziału 
ruchu i wydziału trakcyi. 

p ER 


Protest przeciwko strajkowi ZECETÓW, 


Syndykat dziennikarzy warszawskich po- 
wziął na posiedzeniu w dniu 18 bm. następują- 
cą uchwałę: „W „Kuryerze Warszawskim“ wy- 
huchnęło bezrobocie drukarskie. Powodem stało 
się wypowiedzenie jednemu z zecerów pracy w 
termini, przepisanym ustawą — wypowiedze- 
nie, uzasadnione między innemi objektywnem 

| niedbalstwem, wskutek którego artykuł redak- 
cyjny został złosiiwie w duchu antypaństwo- 
wym zniekształcony, gdyż w tej formie zawie- 
ra jaskrawa, nie nadającą się do powtórzenia 
obrazę godła państwowego. 

Strajk ten dotyka materyalnie współpracow- 
ników redakcyi, dotyka prawa swobodnego wy» 
powiwdania się opinii redakcyjnej, bez obawy o 
złośliwe zniekształcenie, dotyka istoty uporząd- 
kowanego życia społecznego, gdyż nleuzasade 
nionem bezrokociem wprowadza w nie zamęt. 

Z tych wszystkich powodów Syndykat dzien- 
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| dzielić Benjamin Prevotelle. Przepraszamy sza- 

i nownych czyteln:ków za to, że nie możemy po- 

| dać więcej szczegółów o tym, który dotarł do 
jądra tajemnicy Noela Dorgeroux, ale pan Pre- 
votelle liczy dopiero lat dwadzieścia trzy... Por 
staramy się dać... * 

Musiałem przerwać czytanie, nie mogąc doj- 
rzeć dalszych słów. Zdenerwowanie moje poię- 
| AM się... Czyż nie dowiem się dalszego cią- 

Velmot wstał i trzymając ręce w kieszeniach 
jal przechadzać się tam i z powrotem. 

Na chwilę zniknął mi z oczu, poczem powró- 
cił z butelką wódki w ręku. Pociągną! dobry 
haust i odstawił butelkę. Następnie rozłożył 
gazetę i zaczął czytać. Bezwątpienia czytał to 
już po raz wtóry. Krzesło, na którem siedział 
Velmot, dotykało okiennicy, Mogłem więc i ja 
czytać z nim razem — wprawdzie nie koniec 
artykułu redakcyjnego, ale sam pamiętnik Pre- 
votelle'a. ; 

List otwarty do Akademii umiejętności, ' 

„Proszę was, czcigodni panowie, abyście ten 
mój pamiętnik traktowali jako krótki wstęp do 
dziela o większej doniosłości, do całego szeregu 
dzieł, jakie bezwątpienia ukażą się we wszyst- 
kich krajach osnute na podsiawie tej skromnej 
przedmowy.' 


P 


(Ciąg dalszy nastąpi). 
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GONIEC KRAKOWSKI 


nikarzy warszawskich, jako reprezentant za- | z tei strony wylewem. Woda sięga tuż za Starą 
wodu dziennikarskiego, współtwórcy opinii pu- | rogałka w Podgórzu pół metra od drogi. 


blicznej, uznaje ten strajk za nieuzasadniony i 
wyraża nadzieję, że uświadomione czynniki 
zawodu zecerskiego przykrą tę sprawę jak naj- 
rychlej załatwia przez odpowiedni nacisk na 
elementy, nie dość zoryentowane, aby rozu- 
mieć zasady wolności słowa i uporządkowanej 
pracy.“ 
— 0m 

Zbrodniarze niemieccy nie stawią 

sie przed sąd koalicyi? 

(2) W jednym z dzienników berlińskich ge- 
nerał Chelius, były adjutant byłego cesarza Wil- 
helma, zastanawia się nad różnenii ewentual- 
—_„Bościami, wobec których stanąć mogą funkcyo- 
naryusze i oficerowie niemieccy,  wciągnięci 
przez koalicyę na listę zbrodniarzy, kwalifiku- 
jących się do wydania. Samobójstwo lub u- 
chodźtwo mogą tu być jednakowo brane pod 


uwagę. a m à s 
Oskarżeni nie pawinni w każdym razie — 
zdaniem owego generała — oddać się w ręce 


nieprzyjaciół, gdyż to rówmałoby się istnej ka- 
pitułacyi, sprzecznej z ich obowiązkiem  żoł- 
nierskim. ani też starać się ukryć. 

Wydanie winnych — pisze pruski generał — 
może stać się w Niemczech nasiem do poważ- 
nych komplikacyi. Wszystkie traktaty mogą się 
wskutek tego zachwiać. Naród niemiecki jest 
jeszcze dość siny. aby w danym razie mógł 
bronić swego honoru. Jeszcze pora uniknąć 
tej katastrofy. Jeżeli koalicya zrzeknie się żą- 
dań wydania winnych, znajdzie wtedy wobec 
siebie Niemcy uspokojone i skionne do wypeł- 
nienia swych ciężkich zobowiązań. i 
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Płynny „kontrrewolucyonista' 


Jak donoszą osoby przybyłe z Kijowa bolsze- 
wiicy wydali swego czasu ostry zakaz sprzedaży 
i spożywania alkoholu na terenach „Sowdepii” 
z wyjątkiem frontu. Każdy przyłapany na 
sprzedaży „zakazanego owocu“, jak niemniej 
każdy przechodzień spotkany na ulicy w sta- 
nie potrzeźwym zostaje na miejscu, bez wzglę- 
du rozstrzelany. Skutek tych zarządzeń jest na- 
stępujący: żołnierze i cywilni upijają się w do- 


U 
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py W wale m Złodiejani kolejowymi. 


(L) Wobec szalonych rozmiarów, jakie przy- 
bierają kradzieże na kolejach francuskich, po- 
stanowiły władze użyć psów: tresowanych jako 
służby bezpieczeństwa na stacyach kolejowych. 
Państwo polega w tym wypadku na korzyst- 
nych doświadczeniach poczynionych z czworo- 
. nogimi stróżami bezpieczeństwa przy ochronie 
magazynów wojskowych w czasie wojny. Na 
różnych stacyach kolejowych francuskich pusz- 
czono już w ruch gromady psów; tresura odby- 
wa się na wzór psów wojskowych. Psy liczące 
15 miesięcy życia przygotowywane są przez o- 
kres sześciu tygodniu do trzech miesięcy do 
zwalczania kolejowych band złodziejskich, 


Oryginalny filantrop. 
PRECZ Z SAMOBÓJSTWAMI! 


(1.) Medlalem królewskiego towarzystwa hu- 
manitarnego, w Londynie został nagrodzony 
świieżo oryginalny filantrop Renben Hopkins, 
postać znana dobrze stolicy Anglii. 

Pan Hopkins jest stróżem mostu Westmin- 
ster, zwanego ogólnie „mostem samobójców". 
Dzielny ten człowiek, pełniąc przez długie lata 
straż w jednym i tym samym punkcie, szcze- 
gólnie ulubionym przez tych wszystkich, którzy 
rzuceniem się w nurty rzeki pragną za jednym 
zamachem przeciąć pasmo ciążącego im życia, 
zdobył bogate doświadczenie i dar bystrej ob- 


serwacyi, jeden też rzut oka wystarcza mu na | 


rozpoznanie tych, których nieszczęście rzuca w 
objęcia. śmierci. 

I kadym razem, gdy strażnik-filantrop spot- 
ka się oko w oko z człowiekiem prześladowa- 
nym manią samobójczą, zbliża się doń dyskre- 


tnie, a zacząwszy sprytnie potoczną napozór i 


rozmowę, stara się umocnić go na duchu i vd- 
wieść od wykonania ponurego planu. Spełnia- 
jąc swą alłtruistyczną misyę z dużą delikatno- 
ścią, Hopkins uratował już w ten sposób życie 
wielu osobnikom, skierowując ich myśli na 
zdrowe normalne tory. Za ocalanie obywateli 
Anglii spotkała go teraz słuszna nagroda, 
— ia 


Czy Wisła i Wilga wylelą?! 


(T) Od kilku dni grozi Krakowowi nichezpie- 
czeństwc powodzi. Wisła wzboeracona wodami 
weęzbramych potoków z szumem toczy swe męt- 
ne wody. Woda sięga już niższych bulwarów, a 
w niektórych nawet je zakrywa. Najbardziej 
sroży się rzeczółka Wilga, która wpadając do 
Wisły od strony Ludwinowa i Podgórza grozi 


Podobnie wysoko sięga woda w Zakrzówku. 

i W ostatniej chwili donoszą nam, że woda na 

! Wiśle i Wildze zwolna opada. Jeśli nie nadej- 

da jeszcze ulewne deszcze, zapewne obawa po 
wodzi minie. 


Labone Rady aprowizatyinej m. Krakowa. 


(E) Na posiedzeniu przybocznej Rady aprowi- 
zacyjnej. która odbyła się w poniedziałek, tj. 
19 bm. pod przewodnictwem radcy dra Schwar- 
zenverg-Czernego dokonano po myśli rozporzą- 

j dzenia ministerstwa, aprowizacyi wyboru człon- 
| ków komisyi kwalifikacyjnej dla przydziału 
. dodatkowych racyi żywnościowych racyi żyw- 
nościowych dla pracowników w zakładach 
przemysłowych użyteczności publicznej i t. p. 
Jako reprezentantów przemysłowców wybrano 


A 2 W A 


(T) Od kilku tygodni brakuje już chleba na 
kartki, a ludność naszego miasta zmuszona jest 
nabywać pieczywo pozakontyngentowe. Natu- 
ralnie wykorzystują po swojemu sytuacyę nesi 
pitekarze, którzy mając zapasy mąki, wypiekają 
chleb i bulki, a następnie dają do wysprzedania 
po lichwiarskich cenach i zarabiają na tem nie- 
zwykłe sumy. 

Wobec rozszerzającego się coraz więcej w 
mieście ulieztrego handlu pieczywem, tutejszy 
Urząd walki z lichwą w Dyrekcyi policyi za- 
rządził onegdaj obławę na pokąluych handla- 
rzy pieczywem. Podczas przeprowadzonych do- 
chodzeń, wstępnych stwierdzono, że tutejsi pie- 
karze nie stosują się do wydanego im swęro 
czasu przez tutejszy Magistrat, a dotychczas 
obowiązującego zakazu sprzedawania pieczy- 
wa sklepikarzom i pokątnym hamdlarzom, a to 


nłością karną za sprzedawamie pieczywa wprost 
publiczności po paskarskich cenach, 

Piekarze, nagromadziwszy wielkie zapasy 
mąki, odstępują potajemnie pieczywo sklepi- 
karzom i ulicznym handlarzom, którzy płacą 


SS 
Napad na węglowy pociąg pod Krakowem. 


Żołnierz konwojujący pociąg strzałem z karabinu rani jednego z rabusiów: 
(T) Donosiliśmy przed kilku dniami że całe , w stronę Plaszowa i tuż za Iil-cim mostem 04 


nu 
Paskarstwo naszych piekarzy. 


Piekarze i handlarze pieczywa wyzyskuią ubogą ludność. 


bandy rabusiów napadają koło Krakowa na po- | 


ciągi z węglem, a znabowany węgiel następnie 
(fak się wielokrotnie okazało) puszczają na. pa- 
sek, sprzedając po.100 korom za cetnar. Częste 
takie wypadki zdarzają się w Rząsce koło Kra- 
kowa, gdzie pociągi z węglem bywają sysiema- 
tyczni.e okradane i r<bowane. 

Wczoraj znów o godzinie 4 po południu prze- 
jeżdżał od Krakowa pociąg ciężarowy z węglem 


(.) DELEGAT MINISTERSTWA KULTURY I 
SZTUKI W KRAKOWIE. Referent teatralny Mini- 
sterstwa kultury i sztuki, wybitny literat warszaw- 

| ski, p. St. Miłaszewski — jak donosiliśmy — bawi 
od kilku dni w Krakowie. Celem podróży delegata 
ministerstwa jest zaznajomienie się z działalnością 
i rozwojem teatrów małopolskich oraz teatru ples 
biscytowego w Cieszynie. W krakowie był p. Miła- 
szewski kilkakrotnie we wszystkich teatrach, inte- 
resując się, z natury rzeczy najbardziej teatrem im. 
Słowackiego, o którym miał się wyrażać jaknajpo- 
chlebniej, 

NA POSIEDZENIU POŁĄCZONYCH  SEKCYI 
I, II, III, i Komisyi dla przemysłów gospodninsszyn- 
karskich, uchwalono: ty Projekt rozporządzenia © 
zaprowadzenie opłat od przedsiębiorstw gospodnio- 
szyukarskich. tudzież od przedsię biorstw napełnia- 
nia flaszek piwem i od sprzedaży palonych napojów 
spirytusowych w naczyniach zamkniętych; 2) Pod: 
wyższenie podatku od psów; 3) Wniosck w sprawie 
zaciągnięcia pożyczki w kwocie 5.000.000 koron, z fun 
duszu mieszkaniowego na budowę trzech domów 
trzechpiętrowych; 4) Przystąpienie Gminy do Ban: 
ku Komunalnego w Warszawie z kwotą 10.000 Mas 
rek; 5) Utworzenie Wydziału dla spraw Opieki so: 
cyalnej. 

Z TEATRU „BAGATELA”, Zapowiedziana na ju- 
tro (czwartek 22 bm) premiera „Tylko sen“ cieka: 


| 
| 
zapewne z powodu obawy przed œņipowiedzial- 
i 


wej komedyi Lothara Schmidta, obudziła w mieście 


FRANCESKA BERTINI 


najsłynniejszy tragik włoski, z obrazów 
„Quo vadis“ i „Kieooatra”, Canran 


wystąpią po raz pierwszy razem w filmie w „UCIESZE . 


AMLETTO NORELLI 


nom 


Numer 22 


pp. Epsteina. pre. Izby handl. i P. Kosobudzkie” i 
go, r. miejsk. jako przedstawicieli robotnik. PP 
Topinka i Jasińskiego. Następnie zgodnie % 
wnioskiem magistratu uchwalono zapropono § 
wać wydziałowi spraw aprowizacyjnych 
Małopolski następujące związki stowarzyszeb 
spożywczych jako hurtownych odbiorców sol 
mianowicie: 1) „Proletaryat“, Związek robotnie 
czych Siowarzyszeń zarobkowych i gospoda” 
czych dla ziem polskich byłego zaboru al 
stryackiego. 2) Małopolska hurtownią aprowjz% 
cyjną (dawniej „Huza*). 3) Związek polskich 
stowarzyszeń spożywczych i 4) Związek gosp 
darzy. 

Wreszcie wobec uchwaionej przez Sejm rela- 
cyi korony dc marki wezwano Magistrat, abf 
caem ubmyśienia odpowiednich środków 2% 
radczych, mających na celu ochronę ludność! 
przed wyzyskiem, zwciał konferencyę facho 
wych czynników i przedlożył Radzie apruwizw 
cyjuej wnioski w najbliższym czasie. | 


im każdą żądamą przez nich cenę, Jak wiemy 
piekarnie krakowskie widzimy wciąż zamki? 
te, a ma drzwiach przybite kartki: „Z powoda 
braku mąki chleba niemal" 

Handlarze rabyte w ten sposób pieczywo od: 
sprzedają publiczności przeważnie biednej, P 
fichwiarskich cenach. 

Dochodzenia stwierdziły, że piekarz Birn % 
Półwsiu Zwierzynieckiem sprzedawał hurtow 
nie pieczywo handlarzom, pobierejąc za 2-kil" | 
gramowy bochenek lichego chleba 36 koron. 

Piekarz Woźniak przy ulicy Wiślnej sprze: 
dawał handlarzom 20-gramowe bułeczki po 90 
hal. i po 1 kor., — a większe nieco 60-gram. PP 
2 kar. | 

WYPIEK CIASTEK TRWA DALEJ. 

Stwierdzomo również, że cukiemnie i tajne pit" 
kami.e, mimo zakazu, wypiekają ciastka z raf 
ki, które następnie w wielkiej ilości sprzedaja 
pozątnym handlarzom. Doprowsdzone z obla 
wy hamdlarki do policyi, po przesłuchaniu i 28 
kwestyonowaniu im pieczywa, odstawiciuo dô 
komisaryatu targowego w Magistracie. 

Piekarzom wytcozono śledztwo, 


Wiśle został napadnięty przez tłum rabusiów: 
którzy nzuciwszy się na miego, poczęli wydz” 
cać z wagonów węgiel. Żołnierz, eskowtujący. 
pociąg, strzelił w tłum i trafił jednego z rabu“ 
siów, niejakiego Józefa Kołatkiewicza, rani 
go w pośladek. Kołatkiewicz ujęty, tłumac 
się, że mie miał zamiaru kraść węgla, okazał? 
się jednak, że już wielokrotnie był kawauy, 2% 
kradzież węgla. 


ogromne zainteresowanie. Zgłoszenia o bilety napły” 
wają licznie, Dzisiaj wieczorem po raz 23-ci „Kove. 
tn bez skazy” Zapolskiej, która ponownie pojawi 
nu scenie „Bagateli* dopiero w iygodniu przyszły”; 
SOBOTNIA POPOŁUDNIOWRA W „BAGATELI” 
przeznaczona dla dzieci i młodzieży, przyniesie nie 
zmiernie barwną i efektowną bajeczkę scenicz” 
pt. „Trutnie*. Rzecz napisana przez p. Ir. Pniow® 
równe, ilusirowaną ładniutką muzyczką nkładu P 
Machalskiej. Wykonawcami będa wyłącznie dzieć” 
Reżyseryę prowadzi p. Noskowski, tańce układu > 
pod kierunkiem p. Koszutskiego. Bilety nabyw8” 
już można przy kasie. Ceny miejsc zniżone. 
„ROZWÓDKA” najznakomitsza operetka R. FallB 
wkrótce ukaże się na afiszu teatru Nowości Operet; 
ka ta, która obiegła wszystkie sceny obu półk 
świata zyskała sobie bezsprzecznie pierwszorzędiś 
miejsce w dziedzinie lekkiej muzyki. Dyrekcya ! 
atru Nowości z wielkira nakładem pracy i kosztów 
przystępuje do wystawienia tego arcydzieła operet 
kowego. Glówne role powierzono najlepszym * 
tystom, Próbami, które odbywają się od dłuższe8” 
czesu kieruje bardzo pomysłowo p. L. Latajner-L7 
wiński, Cześć muzyczną prowadzi energicznie 
pelmistrz B. Wallek-Walewski. 
KRAKOWSKIE TOWARZYSTWO śŚPIEWACKÍÝ 
„ECHO“, Grono miłośników pieśni polskiej postó” 
nowiło stworzyć nowy męski zespół spiewacki i h 
łało w krótkim czasie skupić przeszło 50 wybitnyć 
psor warka 5 — o 


najznakomitsza artystka włosk%; 
słynna na cały świat piekność: 


Namer 22 


krakowskich śpiewaków. Konstyvtuujące walne zg”. 
ruadzenie przyjęło nazwę: krakowskie Tew. špic 
wackie „Echo“ i wybrało prezesen: r. M. Fontane 
założyciela i wieloletniego prezesa Ilwowskiazo Tow 
śpiewackirego „Echo“, a dyrygcntani pb. dyr. 1: 


Wallek-lVvalewskiego i A. Isakowicza. Próby z u- 3 


tworów, które będa wykonane na inauguracyjn : 
kcncercie dn. 20 marca br. odbywają się w loka: 
użyczonym „Echu“ bezinteresownie przez iut, To% 
muzyczne. Ma kwiecień br. jest w planie wspoli: 
kencert lwowskiego i krakowskiego „Echa“, Nasi 
rozpisze „keho“ w połowie br. konkurs na najli; 
sze utwory chora'ne; w tyru celu opodatkowaii s: 
dokrtowalnie wszyscy Kchiści. W myśl zazad prz 
jętych przez założycieli mma byc wszelka praca 
„łchu” bezinteresowną. liczba czlenków chóri c- 
graniczonaą, a uiwory mają bvć wystudyowane pa 
pamięć. 

ZABAWA TANECZNA, Świeżo powstałe w na- 
szem mieście Krak. Tow, śpiewackie „itcho* urza: 
dza w miudzicię, dnia 25 bm. w sali Kasyna woj- 
skcwego © godz. Y wieczor zabawę taneczną, dochud 
z niej przeznacza na zasilenie swego iunduszu kon- 
kursowego., Zaproszenia wydaje sie codziennie do 
soLoty 74 om. włącznie. od godz. 6—8 wieczór w lo 
kalu „Echa“ (Paalac Sbiski 1I p.) Usiłowanią mło: 
dego Towarzystwa, mające na celu pobudzenie 
tworczości kompozytorów polskich. zasługują na 
gorące poparcie. 

Vil-my WIECZÓR KAMERALNY odbędzie się w 
piutck dn. 23 bm. w salaci: Instytutu muzycznego. 
W programie kwiniety fort. Schumanna, Dworzaka, 
oraz śpiew solo art. oper. prof. St. Tarnawskiego. 

Z DOMU ARTYS[OW (plac św. Ducha). Wykłady 
zancwiedziane na piątek i sobotę, z powodu zaję- 
gia sali na ie dni przez „kiub artystów“. zostają 
zostaja odłożcne do przyszłego tygodnia. Dziś (środa) 
o godz. wpół do 5 wiecz. odbędzie się w Domu ar- 
tystew „godzina rocrrncyi” art. drarn. J. Nowackies 
go: „Poeci dziesiejszczo Krakowa*. część II, ze sło- 
wem wsteluiem Jana Pietrzyckiego — iutro (czwar- 
ttk) wykład red. dra Ludwika Rubla: .Polska 
rayá} poWtyczna na nowych szlakach”. Początek o 
godz. wpół Jo 5 mej. 

WIELKA REDU*A KOALICYJNA, która odbę: 
dzie sia dn. + lutego w sali Sokoła. zapowiada się 
zrakomicie. Z prowincyi napłynęło już nbecnie bar- 
dzo wicle zgłoszeń listownych. Wobec tego, iż Ko- 
raitef nie posiada dokładnej listy adresowej. uprasza 
nsjur:rzejmiej, ky zwracane się po zaproszenia do 
biura Komitetu Smoleńska 21 parter na prawo, CO- 
dzień od 4—5. osobiście lub listownie. 

DRUGIE ZEBRANIE LITERATÓW. W czwartek 
22 Lm. o godz. 5 popoł. odbędzie się w Domu artv: 
stów. przy płacu św. Ducha. drugie zebranie litera- 
tów na którem toczyć się będzie dalsza dysk:isva 
o riężkiem poicżeniu obecnem literatów oraz o bu- 
dzeniu ruchu wydawniczego. Na posiedzeniu tem 
wygłoszone będą także krótkie releraty c liferac- 
kich emeryturach. prawach autorskich i ustawie 
prasowej. Udział w zebraniu służy wszystkim liz 
teratom. 

WIECZÓR TAŃGCUJĄCY na rzecz polskiego Czer- 
wcnego Krzyża dn. 24 bm. zapowiada się świetnie. 
Zaproszenia zostały wysłane. _Bliższych cbjaśnień 
udziela Komitet Czerwonego Krzyża, Pedzichów 16. 
między 10 a 1 rano. z 

PORANEK BLLŁTHOVENA „FIDELIO" odbę- 
dzie się w niedzielę 25 bm. w sali Tow. Lekar- 
skiege. Prelegentem„bodzie dr Józef Reiss, w 
części iłustracyjnej: Warda Hendrichówna, 
Adam Ludwig, Marya Karpińska, Jan Pawli- 
kowski. Poranek zapowiada się świetnie. Bile- 
ty są już do nabycia u J. Rudnickiego, Linia 
A—B. 

(TD WŁAMANIE DO KONSUMU ROBOTNI- 
CZEGO W PODGÓRZU. W nocy z 18 na 19 hm, 
włamano się do konsumu robotniczego „Na- 
przód w Płaszowie-Pakrórzu i skradziono tam 
różne towary konsumcyjne wartości przeszło 
13.000 K. Policya odkryła magazyn złodziejski, 
gdzie złożono kradzione towary. a mianowicie 
w starej cegielni na poddaszu. Towar zabrano 
Za ziodziejami wszczęto dochodzenia. 

(Ty ZAKWESTYNOWANIE PÓŁ MILIONA 
KORON NA CZARNEJ GIEŁDZIE. Wczoraj, a- 
resztowała policya na tutejszej „czarnej gieł- 
dzie“ Jankla Miodownika z Bodzentyna z Kon- 
gresówki i Arona Wolfa za niedozwolony ham- 
del walutą. Znaleziono u nich pół miliona ko- 
ron i skonfiskowano. 


Pierwszorzędne arcydzieło światowej sławy 
„CINES* 


MIŁOSNE NOCE BOGGAGGIA 


(DECAMERON) 


poemat w 6 aktach z prologiem. 


Kinoteatr „SZTUKA“ 


Hotel Saski, ul. św. Jana 6. 


Od środy do niedzieli 
CZWARTA (ostatnia) SERYA 


J znakomitego dramatu krymia. p. L: |) 


dwawe amory Pary wege 


KINO „OPIEKA“, Zielona 17 
Pamiętajcie o żołnierzu polskim !!. 


| 
| 


GONIEC KRAKOWSKI 


REWIZYE U MASARZY odbywają się w dal- 
«ym ciągu. Ci masarze, któryia udowodni się 
ekarstwo zostaną aresztowani. Wczoraj skon- 
"kowano wielką iiość słoniny w firmie 
„stachtel, 
LAW: 


+ da 
iR 


rodia a 


BRAK NAFTY. Od dłuższego czasu nie można 
dostać nafty na leg tymacye wydawane w ma- 
gistracie do sklepów krakowskich. Co na to 
prezydyum miasta. 


fox" 


re Wymiany m Kamie 


"andyci w mundrrach wojskowych. 


— Zastrzelenie 41-letnisgo Jakóba 


sunielkia. — Aresztowanie sklepikarki z Nowej Wsi. — Policya jest już 
na tropie morderców. 


Kraków, ?1 stycznia. 

Wczoraj po godzinie 7 wieczorem doniesiono 
co policyi, że przy ul. Krakowskiej |. 13 na Ka- 
zimierzu jacyś bandyci 

zamordowali w tajnym kantorze 

wymiany 
41-letniego Jakóba Griinfeida. 

Zbrodnię popełniono w mieszkaniu Griinfel- 
dów, mieszczącem się na parterze w podworcu. 
Jak się okazało, Griinteldowie trudnili się wy- 
mianą pieniędzy. 

Krytycznego wieczoru w domu w pierwszym 
pokoju siedział Jakób Grfinfeld i jego ojciec 80- 
letni Chaskeł. 

Wedle zeznań świadków, do tajnego kantoru 
przybył koło godz. 7 wieczór żołnierz i prosił 
Jakóba Uriinfelda o zmianę *oron ua marki. 
Bezpośrednio po nim zjawiła się u Griinieldów 
Marya Woźniczka, sklepiczarka z nl. Chocim- 
skiej na Nowej Wsi, w towarzystwie jakiejś ży- 
dówki. Wożniczka przyniosła banknot opiewa- 
jący na 10.000 kor. do wymiany na drobne. 
W czasie, gdy Jakób Griinteld zinieniał pienią« 
dze, wpadło do pokoiku 5 drabów, ubranych w mug- 
dury wejskowe i krzycząc: „ręce do góry!* 


przyłożyli lufy rewołwerowe do głowy młodszego 
Grlinfelda. 

Dwaj inni zrabowawszy pieniądze, zbiegli. Gdy 
i reszta poczęła się wycotywać z pokoju, wy- 
biegł za nimi Jakób Griinfead do sieni. Tam 
w ciemności strzelili do niego bandyci kilka 
razy z rewolwerów, kładąc go trupem na miej- 
seu. Bandyci zbiegli drugą bramą. 

Na miejsce zbrodni przybył dyr. policyi Rę- 
kiewicz, radcy pol. dr Szczepański i Minasowicz, 
oraz nadkom. Gebhardt. Aresztowano Wożźnicz- 
kę, przy której znaleziono 4000 kor. i 600 ma- 
rek, ukrytych pod błuzką na piersi. Marki były 
przestrzelone. 

Na schodach leżał trup Jakóba Griinfelda 
z przestrzeloną głową. Jak stwierdzono, trzy 
kule nutkwiły w mózgu. 


Zeznania Wożniczki. 


Wożniczka przesłuchiwana „pod Telegrafem* 
opowiada, że w czefsie napadu skryła się pod 


cuskich przy ul. Topolowej. 


stołem, a stary Griinfeid schował się za piecem 
Nie może jednak dać wyjaśnienia, skąd pocho- 
dzą przestrzelone marki, ukryte pod stanikiem. 
Żydówka, która przyprowadziła ją do Griintel- 
dów, nagle zachorowała i położyła się do łóżka. 

Jaki związek zachodzi między bandytami, 
a Wożźniczką, śledztwo wykaże. W każdym ra- 
z.e, jak świadczą zrabowane marki, musiała ona 
brać udział w rabunku. 


Przesłuchanie domowników. 


„W tym samym domu znajduje się szynk, 
w którym schodzili się stale bandyci rozmaitego 
pokroju. Tam też widziano krytycznego dnia 
kilku podejrzanych ludzi, obradujących nad ja- 
kąś sprawą. Do późnej nocy przesłuchiwano do- 
mowuików i właściciela restauracyi. 

Na miejscu była także „Aida* pies policyjny, 
jednak śledztwo prowadzone przez nią nie dało 
żadnych rezultatów. 

Prawdopodobnie bandyci, którzy dokonali na- 
padu rabunkowego na dom Griinfeldów, są ci 
j sami, którzy napadli na dwóch podoficerów fran- 
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Go zeznają świadkowie. 

Sym restauratora, p. Thor, zeznaje, że na od- 

glos siwzałów wybiegł na podwórze i zobaczył 
„przebiegających w ciemności trzech mężczyzn 
w mundurach wojskowych. Ów dom jest naro- 
żny ji ma dwie bramy, t. j. jedną od ulicy Kre- 
kowskiej, drugą od ul. Kabina Meiselsa. Bam- 
dyci uciekli ulicą Meiselsa i znikli w e*emno- 
ści. Thor, jak zeznaje, strzelił za uciekającymi 
dla postrachu. 

Do śledztwa me możną było użyć psa policyj- 
nego, gdyż sąsiedzi na odgłos strzałów pospie- 
szyli mordowanemu z pomocą i ślady załawli 
tem bardziej, że leżącego na ziemi lali wodą, 
aby go ocuqić. 

2 s LJ 

Przed domem, w którym popełniono morder- 
stwo, gromadziły się do późnej godziny tłumy. 
Dom otoczony jest policyą. Dziś odbędzie się na 
miejscu zbrodni komisya sądowo-lekarska. 

Policya prowadz. energiczne śledztwo i jest 
nadzieja, że w krótkim czasię uda się wpaść na 
trop i ująć śmiałych bamdytów, 


TELEGRAMY 
(arab cze Wprzywódie żywność Poznańskiego. 


Warszawa (PAT) Władze poznańskie zawiia- 
domiły tutejsze instytucye «aprowizacyjne, że 
masowy wywóz produktów spożywczych de 
Konyresówki i Małopolski z Poznańskiego bę- 
dzie zmniejszony z tego powodu, że Niemcy, 0- 
puszczając terytorya poza była linią demarka- 
cyjną, przyznane traktatem pokojowym, wy- 


wieźli z tych miejscowości znaczne ilości ży: : 
ości, Poniewaz i wsie zostały ogołocone, wo- | 


bec tego zbywające w Poznańskiem zapasy skie. 
Towane zostały do odzyskanych miejscowości. 
Dopiero po zaopatrzeniu tych miejscowości w" 
ziemniaki, jarzyny i inne produkty, będą wy- 
konywane obstałunki wywozowe w żądanej ilo- 
ści dla Kongresówki i Małopolski. 


Choroba Petlury. 


Lwów. (PAT) Z Warszawy donoszą do „Wpe- 
redu“ pod datą 18 bm.: Ataman Petlura jest 
chory i nie opuszcza swego mieszkania. Jeżeli 
tylko stan zdrowia na to mu pozwoli, wyjeżdża 
ataman Petlura na Ukrainę z tymi członkami 
rządu, którzy bawią teraz w Warszawie. 


M nister kolei we Lwowie. 

Lwów (PAT; Minister kolei dr Bautel, przybył 
«czoraj do Lwowa w towarzystwie sekretarza 
osobistego p. Buszyńskiego, Minister odbył dzi 


siaj konterencyę z Dyrektorem kolei Barwi- 
czem. zwiedził warsztaty kolejowe i przyjął kil- 
ka delegacyi. 


Strajk drukarzy w Poznaniu. 
Poznań. (PAT) Wczoraj rano wybuchł strajk 
| drukarski. Strajkują zecerzy i pracownicy dru- 
, karscy wszystkich drukarń poznańskich. Mię- 
| dzy właścicicłami drukarń i zecerami toczą się 
| rokowamia i jest.nadzieja, że dziś rano będzie 
praca wznowioną. Strajk ma podkład wyłącz- 
nie ekonomiczny. Gazety wczoraj nie wyszły. 


Warszawa. (W. B. K.) Łotewskie biuro pra- 
sowe komunikuje: Rząd niemiecki zwrócił się 
za pośrednictwem misyj gen. Nissela do rządu 
jotewskiego z zapytaniem, czyby Łotwa nle 
chciała wznowić stosunków dyplomatycznych 
z Niemcami, Rząd łotewski oświadczył, że go- 
tów jest to uczynić pod warunkiem, że Niemcy 
zapłacą -- zgodnie z postanowieniami traktatu 
wersalskiego odszkodowanie za szkody wy- 
rządzone Łotwie przez wojska niemieckie. 

Popi siawiają opór w wydawaniu 

zagrabionych kościołów. 

Wilno. (PAT) Władze polskie przy odbieranit 
kościołów zabranych ongi przez Kaosyan napo- 
tykają na Bialorusi ra opór miejscowego du- 
chowieństwa prawosławnego. W. ostatnich 
dniach zajęto ktgicioły w Chołaszczynie i Gho- 

i zowie pod Moiodecznem. 


Btr, 6. 


m G S, 


i 


D dave zawieszenie miu kolejowocgo da 
powizymania epidemii tysi 


Lwów (Tel. W.) Tutejszy urząd zdrowia ZWTÓ= 
ci łsię do min. zdrowia i kolei z wnioskiem, by 
zarządzone przez władze ograuiczenie ruchu 


kolejowegj zatrzymano nadal v okręgach sta- ' 


misławawskiin i lwowskim, dopóki władze sa- 
niyariw będa uważały za konieczne, celem po- 
wstrzymania epidemii tyfusu plamistego. Ko- 
misya sanitarna Tow. lekarskiego we Lwowie, 
na wczorajszem posiedzeniu, oswiadczyła się za 
tym wnioskiem i uchwaliła wysłać deputacyę 
do bawiącego we Lwowie min. kolei Barilla z 
przedstawieniem tego postułatu oraz potrzepy 
urzadzenia odwszarn. na dworcu ilwonskim, 


600.603 kor. dla Lwowa Ula zwalczanie yitsa. 


Lwów (Tel. W.) Min. zdrowia zezwoliło tele- 
graficznie na wyasygnowanie gminie miasta 
Lwowa zasiłku w kwece 600.000 kar. na zwal- 
czamie epidemii tyfusu płamistego. 


Ozradzeńię magazynu sądu etappwegs, 


Lwów (Tei. W.) Do magazynów sądu etapowe- 
go dckonali niew yśledzeni sprawcy włamania 
i skradli znaczne zapasy słoniny i ziemniaków. 
Rozkili również kasę wertheimowską, jednak 
pieniędzy w niej nie znaleźli, 


Wiec w sprawie reformiy nauczania 
w Politechnice Iw"wskiei. 
Lwów (Tel. W.) 23 bm. odbędzie się we Lwo- 
wie wiec, celem omówienia reformy studyów 
i egzaminów tutejszej szkoły politechnicznej. 


Kiereński w Warszawie? 
Warszawa (Tel. M.) Rozoszły się tu pogoski 
że Kiereński bawi incognito w Warszawie. Sfe- 
ry miarodajne przeczą tej pogłosce. 


= Howy posel Aranrnsti w Warszawie. 


Warszawa. (Tel. M.) Z Paryża otrzymano tu 
wiadomość, że na miejsce dolychczasowego po- 
sla Rzeczypospolitej francuskiej w Warszawie 
p. Pralona, wyznaczony został p. Saint Anlaire, 
obecny poseł francuski w Bukareszcie. 


Senator Morgentau wraca do Polski, 


Warszawa, (Tel. M.) Jak słychać zapowiedzia- 
ny jest na miesiące letnie przyjazd do Polski 
sen. Morgentaua. Przyjazd ten nie stoi podobno 
w związku ze sprawami połitycznemi. 


Aresztowanie pułkownika w Modlinie, 
Modlin. (Tel. M.) Wykryto tu nadużycia w 


budownictwie wojskowem. Mianowicie kierow- 
nik budownictwa, pułk. B, brał zaliczki na ma- 


łeryały, których przy rewizyi nie można było 


odnalczć. Pułk. B. został aresztowany i prze- 
wdcziony do Warszawy. Razem z nim areszto- 
wano dwóch Sierżantów. Do Modlina wysłano 
z Warszawy specyalną komisyę śledczą. 

TS 


Warszawa. (Tel. M.) W kołach politycznych 
opewiadają, że kandydatura *p. Michalskiego 
ma wiceministra skarbu stała Się nieaktualny. 
Przyczyną tego jest nieuwzględnienie życzeń p. 
M. zdążających do przyznania mu pewnej sa- 
modzielności we wszystkich działach  skarbo- 
wych z wyjątkiem walutowego i budżetowego. 
Jako kandydatów na to stanowisko wymienia. 
lą: prez. lwowskiej dyr. skarku p. Bugno, dyr. 
krak. urzędu skarbowego p. Peca i szefa sekcyi 
budżetowej Zaczka, 


Przegiipowanie sit W obozie |wioWCÓW. 

Warszawa (Tel. M.) W kuloarach sejmowych 
mówią o mającem nasiąpić zasadniczem prze- 
grupowan:u sił w P., S. L, Przegrupcuanie to 
ostatnie zadecyduje o fizyJgnomil politycznej 
tego Klubu. 


Liazd stronnictwa „Wyzwolenia“. 


ny jest zjazd ogólny stronnictwa ludowego 
„Wyzwolenia. Na. zjeździe tym ma być poru- 
szona Sprawa konieczności uchwalenia konsty- 


— 


| Radek nad 


Warszawa. (Tel. M.) Na 1 lutego zapowiedzia- Í 


RONIEC KRAKOWSKI 


tucyi przed kańcem marca br, a w związku Z 
tem rozpisania nowych wyborów. W końcu u- 


Numer 22 


| regulowane zostanie Ostateczny stosunek siron- 


nictwa do grupy „Piasta“, 


ortik pobko-ameryiaiski Z powodu zerwania uktadu podyczkowego, 


Warszawa. (Tel. M.) W warszawskich sferach 


finansowych krąży pogioska, że min, Grabski 


zerwał uxład o potyczce z kansgrcyum amery- . 


kańskiem pp. T'lanplinn i Patehina. Zerwanie 
nastąpilo podobno na zosadzie erinii Rady mię- 
z ramą — 


„Warszawa (PAT) „Kuryer polski“ 
Paryża: O'Grady i Litwinow podpisali w 


Ko- 


działy nasze dokonały udałych 
byez wojenną. Patrol ułański rozbił placów kę 
holsze”ńicką na wschód oł Kupczewic. 

Front wołyńsk : Spokój. 


| CHODZIE. 


Obejmowanie ziem polskich poetępuje 7 Anl- 
szym ciągu wedlug planu i bez staré. V7 dniu 
wcznrajszym, tj. 19 Stycznia, "zięliśmy Lube- 


łego Księstwa Poznańskiego doszliśmy na pół. 
noc do linii kanałn bydgowskiego 1 Noteci, zaj- 
mując przytem Ujście. Na południu osiągnę- 


Górnego, 
Podpis: Pierwszy zastępca szefa 
neralnego Kuliński pułkownik. 


sztabu g2- 


podaje 7 | 


wę, Nowie Miasio i Kowalewo; na Obszarze by- ' 


łiśmy granicę obszaru plebiscytower» Śląska : 


dzyministeryalnej. Łącznie z tem opowiadają, 
że posel Stanów Zjedn., Gibson, zamicrza z tej 
uchwały wyciągnąć jaknajdnicj idące Konse- 
kwencye. 


‘Anglia będzie wysyłała żywność bolszewikom 


penk?dze ukłaad angielsko sowiecki o wymia- 
nie jeńców ij dostawie odzieży i żywności, 


aj 


Obejmowanie ziem polskich odbywa się bez staić 
JMOWa p | j $ Sid, b, 
Warszawa (PAT) Komunikat sztabu gen wojsk * 
| poskich z 20 bm. Front litewsko-bialoruski: Od- * 
wypadów na: 
wschód i północ od Leple, bierąc jeńców i zdo- ; 


Komisye graniczne przy pracy, 


W rczawa. (Tel. M.) Z Paryża nadeszła tu 
'"iadomość, że komisya międzysojusznicza, ima- 
+ jące "ykreślić granice polsko-niemieckie, uda- 


; je się na miejsce przeznaczenia 24 bm. Tymcza- 


REWINDYKACYA ZIEM POLSKICH NA ZA. <: sowe rozgraniczenie 


na terenach  plebiscyto- 
wych dokonane zostanie przez koimisyę piebiscy 


: towe w porozumieniu z Niemcami. Dopiero po 


skończeniu plobiscytu i wykraśleniu ostatecz- 
nyan zranie, komisye odnośne będą je omawiać 
na miejscu. 


Januszajtis komendantem Ctelmna, 


Warszawa (PAT) „Kuryer polski" podaje, że 
pułkownik Januszajtis zosłał reaktywowany 


„i mianowany komendant. Chełmna w Prusiech 
| zachodnich, 
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Bolszowicy cesy nie Gogustrzają górników polskich do 


Cieszyn. (PAT) Wczoraj rano odbyła się w 
Morawskiej Ostrawie konferencya przedstawi- 
cicli rzędu polskiego z delegatami robotn'czymi 
wszystkich szybów. O godz. 6 wieczorem ma się 
odbyć komferencya szersza między mężami zau- 
fania robotników, a przedstawicielami minister- 
stwa spraw wewnętrznych, hańdlu i pracy. 
Strajx w Zaglębiu Ostrawskiem przybiera cza- 
sem iormę dość oryginalną. Wczoraj naprzy- 
kład górnicy ze szybu „Ałermenegilda" mie pod- 


Czesi muszą doprowadzić 


Praga. (PAT) Znany przywódca Niemców 
czeskich dr Łodgmann wygłosił 
na zgromadzeniu wyborczem długą mowę o Sy- 
tuacyi politycznej w Czechach, w której między 
 innemi powiedział: Jeżeli uaród czeski zechce 
jasno ocenić obecną Ssytuacycę, wówczas przeko- 
"na się z łatwością, że dotąd kudował państwa 
na piasku. Stoimy ciągle wokec szowinizmu i 


A ZK 


I 
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w Cieplicach ; 


DI)... 


jęli pracy, pzzieraż ptl:zono im przydział ty- 
tonlu o 2 korony drożej. Na wielu szybach pra- 
ca idzie jako tako na rannej zmianie, po połu- 
dnin, zaś nikt się nie zjawia do pracy. Robot- 
nicy polscy, Ltórzy chcą pracować, narażeni są 
na gwałty i prześladowania ze strony czeskiej, 
W Kkarwinie na szybie „Hoheneger“ doszło do 
bójki z powodu wezwania ze strony polskiej 
do pracy. Podobnie dzieje się na innych szy- 
bach. hd 


swe państwo do upadku. 


' manii wielkości Czechów, którzy wyobrażają, 
sobie, że Praga jest nietylko centrum calej Eu- 
ropy, leez, że w niej skupiają się interesy cale- 

„Eo śwrata. Żadne stronnictwo nie jest skłonne 

; do najmniejszych ustępstw wobec drugiego. 
Swem postępowaniem Czesi muszą doprowa- 

dzić państwo do upadku, 


pozna 


Wielka katastrofa kolejowa 


| Gdańsk (PAT) W nocy ubiegłej wykoleił się 
koło Stacyi Piła pospieszny pociąg towarowy, 
idący z Berlina. W kilka minut później na wy. 
. kolejony pociąg towarowy najechał pociąg poe 
| NRETADi a e a] 
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Nota o wydanie zbrodniczego W 


Lyon, (PAT) Dutesta wręczył przedstawicie- 

' łowi Holandyi w Paryżu Ludonowi, notę, doma- 
gającą się wydania Wilhelma. W nocie tej mo- 

! carstua sprzymierzone, powołując się na treść 
art. 227 traktatu wersalskiego, przypominają 
sumarycznie między innemi zbrodniami Wil- 
t helma: cyniczne naruszenie neutralności Bel- 
gii i Holandyi, barbarzyńskie branie zakładni. 
ków. masowe deportacye, porywanie młodych 
dziewcząt z Lille į wydawanych bez Obrony na 


—— 
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granica Polska. 


Gdańsk. (PAT) „Danziger Zeitung“ dowiadu 
je się, że znany bolszewik Radek przybył w to- 
warzystwie kliku boiszew ików niemieckich nad 


; granicę polską. 


Spieszny, idący z Królewca. Kilka wagonów po- 
ciągu pospiesznego zostało zniszczonych, Da. 
tychczas stwierdzono Śmierć 17 osób. Rannych 
' jest wielu. 
ilhel 
mmeima. 
shańbienie, systematyczne zmiszczenie zajętych 
terytoryów bez konieczności wojskowej i woj- 
nę pJdwodną, i niezliczone wykrdczenia przeciw 
nie wojującym, jakich dopuszczały się władze 
niemieckie. Nota wyraża przekonanie, że lud- 
ność Holandy;, jest wyscce zainteresowana tem. 
żeby nie dać pozoru. iż osłania głównego spra- 
wceę naruszenia solidarności narodów i że uła- 
twi niewątpliwie wydan e sądowi tego, którego 
wydanta żądają głosy milionów ofiar. 


Tajemnice Kanału Panamskiego 


Część ill. i ostatnia 


w „JTIESZE” as dziś. 
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Burzliwe debaty sejmu nad ustawą 


o obywatelstwie po!skiem. 
Zniesieniedekretu o utworzeniu urzędu rozdzielczego 


Warszawa, 20 stycznia, 

Pierwszym punktem wczorajszego posiedze- 
mia Sejmu byio drugie czytanie ustawy o obywa- 
telstwie polskiem. Referent poseł Głąbiński 
przedkłada ustawę potownie, z uwizględnnie- 
niem poprawek, poczynionych podczas rozpra- 
wy Sejmowej. 

Pos, Gruenbaum występuje przeciwko art. 2 
ustawy, w którym jest mowa o tem, kto ma być 
uznany za obywalela polskiego. Mowca propo- 
muje dwie poprawki, zmierzające do tego, aby 
usnać za Obywateli polskich wszystkich tych, 
którzy zamieszkiwali na ziemiach polskich od 
1 sierpnia 1914, bez względu na to, czy wojna 
zmusiła ich na jakiś czas do wyjazdu oraz tych, 
którzy zgłosili się ; zostali przyjęci do armii 
polskiej. 

Popiera jago wniosek pos. Hirschhorn i prosi 
o przyjęcie poprawek, 

Sprawozdawca pos, Głębiński zastrzega się 
przeciwko temu, jakoby ustawa mała na celu 
gnębiemie nanodowości żydowskiej. Komisyi szło 
tylko o to, aby nie dopuścić do możliwości, aby 
ktoś mógi być równocześnie obywatelem dwóch 
albo trzech państw, dłatego nie mieszkanie mo- 
że decydować o obywatelstwie polskiem, ale 
stałe osiedlenie i na tem opiera się traktat wer- 
galskii 

Po wywodach pos. Głąbińskiego przystąpio- 
mo do głosowania. Przyjęto najpierw większo- 
ścią awt. 1, poprawki pos. Gruenbauma do art. 2 
odrzucone i przyjęto ten artykuł w brzmieniu 
komisyi, Potem przyjęto resztę artykułów usta- 
wy, oraz rezolucyę ks. Lutosławskiego. Następ- 
mie Izba uchwaliła przystąpić do trzeciego czy- 

Pos, Gruenbaum zabiera jeszcze raz głos į za- 
zbaxzza że tuka czy inna intenpreiacya i Bagina- 
mie traktatu nie uda się obecnie. 

Wyrażenie pos. Gruenbauma wywolało obu- 
rzenie w calej sali. 

Pos. Schipper zwraca uwagę, że art. 2 nie za- 
chowuje ściśle tej linii prawa publicznego, któ- 
rejby należało się trzymać. Proponuje więc po- 
prawikę, umożliwiającą także i tym, którzy po- 
gladają miejsce zamisszkania na ziemiach pol- 
skich, jakkołwiek się w ziem nie osiedlili, przy- 
znanie obywatelstwa polskiego. 

Pos, Głąbiński wystepuje z potępieniem słów, 
na jakie sobie pozwolił pos. Gruenbaum i zazna- 
cna, że ustawa nie sprzeciwia się w niczem tre- 
ktatrowi werzalzskiemnu. (Pos. Gruenbaum: To 
szczyt perfidyt), 

Marszalek przywołuje pos. Gruenbauma do 
porządku. 

Pos, Głąbiński oświedcza, że byłoby poniżej 
godności odpowiadać pos. Gruenbaumowi. (Gło- 
sy z prawicy: Wykłuczyć gol). 

Marszałek ozzajmia, że wpłynęła jeszcze re- 
zolucya poszów Moczydłowskiej, Moraczewskiej 
i Balickiej, wzywająca rząd, aby przy zawiera- 
niu trektatów międzynarodowych uwzględnił 
zæcsadę międzynarodowego prawa małżeńskiego, 
wedle której zamążpójście nie pocłąga za sobą 
utraty obywatelstwa. 

W głosowaniu poprawka pos, Schipper zosta- 
tła odrzucona, ustawę przyjęto en bloc w trze- 
oiem czytamiu, rezolucya Moczydłowskiej i tow. 
upadi-- 


Po przyjęciu ustawy 

W SPRAWIE POWOŁANIE PRAWNIKÓW DO 
SLUŻBY WOJSKOWEJ, 

oraz w sprawie tymczasowego sądownictwa woj- 

skowego, przystąpiono do sprawy uregulowania 

gospodarki drzewnej w Polsce. Wniosek uzasa- 

dnieł pos. Głąbiński, tłumacząc konieczność 

eksportu potrzebą podmiesienia waluty polskiej, 

W dyskusyi pos. Wojdaliński krytykował go- 
Bpodarkę leśną w Polsce i domagał się jej re- 
formy. 

Pos. Rosset stwierdził, że w rezolucyi komi- 
syjnej nie uwzględniormo faktu, iż w naszej go- 
spodarce leśnej panuje zupełna anarchia. Dzie- 
je się to wskutek pom'eszania kompetemcyi ró 
¿nych wfladz, które tą gospodarką kierują. Mo- 
weca wzywa rząd, aby ujednostajnił gospodarkę 
leśną, uruchomił tartaki, dostarczył budalca 
ma budowę domów, dostarczył potrzehsych ma- 
teryałów na wywóz drzewa za granicę i poro- 
Zuiniał się z zarządem ziem wschodnich co do 
Uskutacznie ía niniejszej rezolucyi. 


| niony ministerstwu, jakoby rząd mie starał się 
' dostewczyć drzewa ludności i jakoby gospodar- 


me WA AA M7 W OE yae 


Minister rolnictwa Bardel odpiera zarzut czy- " 


ka rządu była nieodpowiednią. Ministerstwo 
stara się dostarczyć ludności zarówno drzewa 
opałowego, jak i buduloowego. Ustawa z 28 lu- 
tego 1919 w sprawie budulca do odbudowy jest 
istotnie nieprektyczna i dlatego ministerstwo 
przygotowało rowe wnioski, które usterki te u- 
suną. 

W głosowaniu uchwalono podesłać rezolucyę 
pos, Rosseta do kornisyi, rezolucyę zaś posla ks. 
Okonia odrzucono. 

Rezalucyę Komisyi przyjęto en bloc. 

Fo krótkiem uzasadnieniu przez sprawo- 
zdawcę Majewskiego uchwalonę znieść dekret 
z 7 grudnia 1918 o utworzeniu urzędu rozdziel- 
czego. 

Na tem wyczerpano porządek dzienniy. Na- 
stępnie odesłano do komisyi cały szereg wnio- 
skow nagłych. Po krótkiem umotywowaniu 
przez posła Trzcińskiego przyjęto nagłość jego 
wniosku o utworzeniu Izb rolniczych woje- 
wodzkich i wniosek sam odesłano do Komisyi. 

Następne posiedzenie w piątek. 


Warszawa, (Tel. M.) Przyjęcie ustawy o Oby- 
watelstwie polakiem załatwione na wtorkowem 
posiedzeniu Sejimu należy dlatego powitać z 
żywem zadowoleniem, że ta usiawa, po otrzy- 
maniu sankcyi marszałka Sejmu, wprowadzi 
Jasny i ściśle określony porządek w stosunkach 
do tej pory chaotycznych. Ułatwi to także wła- 
dzem administracyjnym zajęcie zdecydowane- 
go stanowiska w wielu wątpliwych sprawach 
tego rodzaju, a z drugiej strony postawi osoby, 
ubiegające się o obywatelstwo polskie w tem 
położeniu, że odrazu będą wiedziały, czy mają 
prawo otrzymania tego obywatelstwa. Naogół 
dyskusya wtorkowa w tej sprawie miałaby 


«a ma "m" 


przebieg poważny, gdyby nie pewna agresyw- ; 


ność po jednej i drugiej stronie, agresywność 


nych zbyt soczystych wymyślaniach. Wielka 
szkoda, że posiowie Sejmu polskiego nie umie- 
ją się zdobyć na formy prawdziwie parlamen- 
tarne i że niemal każda dyskusya, poruszająca 
sprawy drażliwe, kończy się z reguły zatargiem 
groźnym. 


Anglicy zakładają swój bank W Polsce, 

Gdańsk. (PAT) „Danziger Zeitung“ podaje z 
Londynu za „Times“, że angielscy kapitaliści 
czynią przygotowania do założenia w  Polsca 
wielkiego banku, przy pomocy którego zamie- 
rzają wpłynąć na uporządkowanie finansów 


Gdańsk (PAT) „Danziger Zeitung“ dowiadu- 
je sẹ z Berlina, że rząd niemiecki zamierza w 
najbliższych dniach przedłożyć Zgromadzeniu 
narodowemu „Białą księgę , która zawierać 
będzie dokumenty, dotyczące wszystkich ukła- 
dow zawartych z Polską. 


Milieranti następcą „Starego tygrysa”, 


Paryż (PAT) Dzienniki donoszą, że misya u- 
tworzenia nowego gabinetu powierzoną zcsła- 
ła Millerandowi. Nowy pab net, który prawdo- 
podobnie ukonstytuuje się w poniedziałek, 
przedstawi się lzbie deputowanych wie środę, 
lub w czwartek, 

(Nomiinacya tą nastąpiła zapewne w porozu- 
m eniu z Deschanelem — przyp. red). 


Clemenceau jest nadal głową Rady najwyższej. 


Lyon (PAT) „Petit Journal" twierdzi, że wy- 
jazd Clemenceau z Paryża jęst sprawą bawdzo 
ważną. bo pozostaje w związku z reprezentowa- 
niem Francyi na kanferencyi pokojowej. « Cle- 
menceau jest nietylko przewodniczącym kon- 
ferencyi i Rady najwyszej, lecz jednocześnie 
głową delcegacyi francuskiej złożonej z 5 przed- 
stawicieli, z których trzej tj. pp. Pichon, Klotz 
i Tawdicu nalcżedi do rządu. Tyko Cambon ne 
był ministrem. Aby utrzymać ciągłość roko- 
wan dyplsinatycznyech, Clemenceau podai się 
do dymisyi jedynie jako prezes min_strów. 


=~ 


Sultan prosi papieża o interwencyę, 


Warszawa (PAT) Wedle doniesień z Paryża, 
otwarto w Konstantynopolu sesyę parlamentu 
tureckiego. Przybyło zaledwie 65 posiów. Suł- 
tan w mowie tronowej złożył odpowiedzialność 
za udział w wojnie na rząd. Z okazyi otwarcia 
Izby sułtan zwrócił się do króla hiszpańskiego 
i do papieża z prośbą o Interwencyę na rzecz 
Turcyi. Izbę odroczono bez obsania nawet pre- 
zesa. 

ZZA Z Z ZR O A ZN 


Zawieszenie sądów przysięgłych 
w okręgu lwowskim. 


Warszawa (PAT) Komisya prawnicza, pod 
przewodnictwem posła dra Marka uchwaliła 
projekt o zawieszeniu sądów przysięgiych w o- 
brębie lwowskiego sądu apelacyjnego, wbrew 
wnioskowi posła dra Licbermanna, który żądał 
wydzielenia okręgu przemyskiego z pod dzia- 
łalności tej ustawy. 


jednoczenie Polskich Związków Zawodowych 
b. Kongresówki i Poznańskiego. 


Poznań. (W. B. K.) W dniach 15—-16 b. m. 
odbył się tutaj zjazd Zjednoczenia Związków 
zawodowych polskie. W zjeżdzie wzięli udział 
deleraci polskich Związków zawodowych z 
Warszawy pp. lleldich i Hedlicki (prezes Pol. 
Zw. Zaw. w Warszawie) oraz przedstawiciele 
chrześcijańskich Związków zawodowych byłej 
horeresówiki. Postanowiono złączyć powyższe 
organizacye zawodowe w jedną, pod nazwą 
„Zjednoczenie Związków Zawodowych Pol- 
skich”. Centralą tych organizacyi będzie przez 
pewien czas Poznań. a w tym okresie zostanie 
w Warszawie stworzony sekretaryat. (Związki, 
noszące tytuł powyższy, są organizacyami nie- 
socyalistycznemi, nie uznającemi „walki klas“ 
za dogmat i zasadę — przyp. red.). 


lamiasi Denikina — Guya i Aserhoidian 


Paryż (PAT) Rada najwyższa odbyła w ponie- 
działek rano posiedzenie pod przewodnictwem 


utrzymana zrazu w tonie, po tem zaś w pew- : Cemenceaua. Rada najwyższa wysłuchała eks- 


pose przedstawicieli Gruzyj i Aserbejdżanu i 
zastanawiała się nad sprawą udzielenia tym 
krajom pomocy materyalnej na takich waran- 
kach, na jakich udzieloną była poprzednio De- 
nikinowi, 


U SETTER WT" 
NADESŁANE. 


„Salon Sztuki“ 
ul. Szp:talna Nr. 40. 


(naprzeciw teatru miejskiego). 
Sprzedaż i kupno obrazów pierwszorzędnych mi- 
strzów, polskich i zagranicznych, po cenach umiar- 
kowanych. Chcąc uprzystępnić najszerszym war” 
stwom nabywanie prawdziwych dzieł sztuk, za- 

prowadza dyrekcya również 


== sprzedaż na spłaty. = 


laklad Krawiecki Ukiorów Męskich 
FR. MECNAROWSKIEGO 


Kraków, ul. Długa 58 
wykonuje wszelkie zamówienia z materyałów 
własnych, jakoteż dostarczonych. — Ceny przy- 

stępne. — Wykończenie bez zarzutu. 4768 


Wpisy na kursa handlowe 


W SZKOLE BUCHALTERYI „HERMES“ 
J PILCHA 
w Krakowie, ul.Fioryańska39 


codziennie od 9—12 i 3—6. Nauka pisania na maszynach. 
Zamiejscewych wyucza listownie. 4791 


'PLATYNĘ, BRYLANTY 


zerarki złote, zędy Sziuczne oraz wszelką biżuteryę 
kucuje po najwyższych cenach zegarmistrz 


MELZER pe 


Kraków, ul. Sławkowska L. 16 (obok magazynu bron(i 


Str, 3. GONIEC KRAKOWSKI 


CENY OGŁOSZEŃ: 


Nr, 22, 


za wiersz nonp. w zwykł. ogłosz. (ostatnia strona) 1'50 kor., za wiersz ptit. w rubryce Nadesłane 5 kor., za wiersz petit. w tekście redakc. kron. 6 kor. 
Drobne ogłoszenia za słowo 60 hal.. o treści matrymon. lub korsespondancya prywatna 80 hai., dla poszukujących posad 40 h., przyczem pierwsza słowo 
liczy się poódwójma, Geny powyższe obowiązują aż do odwołania. 


SKŁAD PAPIERU I GALANTERYI Paaa a oT "albumy 


SŁAWKOWSKA 


Michał SŁOMIANY G%eaxowie 


DRZEWO! | ZE 
F. KOLONISTOM 


opałowe, rąbane, z dosta- 
wą po najtańszych cenach 
| dostarcza w każdej ilości Dom 
sprzedaje zrunia w Maiopolsce od 3000 do 8000 K 
za morgę. Frzy kupnie różne ulgi ewentualnie domy 
składane lub materyał budułcowy na miejscu. 4839 
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arzo Wykonuje BILETY 


| OOOO OŚĆ 
Ubranie marynarkowe 
oraz dywan perski kuvię. Zgło- 
szenia “od „Za okazamem 
stukorozówki Nr. 17:336* Kra- 
ków, poste restante 4857 


RE" ao dk 
Lekki wóz piatonowy (wiedeński) 
na oliwnych osiach do sprze- 
dania. Wiadomość w wędli- 
niarni, Kraków, Krakowska 0. 

48.8 


hsadlowy M. Pierożek, Kraków, 
Karmelicka 8. 4836 


ma 


Mydło do prania 
w &okg. paczkach po 140 K 
wysyła za zaliczką J. Jabru- 
cki, Sowliny p. Limanowa. 
4843 


Rządowo upoważnione Biuro parcelacyjne. 


Kraków, Grodzka 26. 


Unieważnia się EB 
książeczką wojskową wysta- 
wioną przez P. K. U. iśraków, 
na nazwisko Braun Samuel, 
ur, w r. 1898. 4860 


Zgubione 
dokumenta wojskowe na na- 
zwisko Józef Markus Berger. 
Znalazca zechce zwrócić za 
wynagrodzeniem pod adr. 
Berger, Kraków, Krakowska 
nr. 29. 4861 


BF Kapoj i sprzedaję 


złoto, srebro, brylanty, perły 


FABRYKA MASZYN I WAGONÓW 


L. ZIELENIEWSKI 


w Krakowie, Lwowie i Sanoku 
Rok założ 1884 TOWARZYSTWO AKC. Toiet. 2050, 196. 


BG6©00€0000000000 
0000005004 0000428 
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Oddział? Vi Fiaszyny wiertnicze, 


narożnik obok Bramy Floryań. 
kotiy, wyciągi i żurawie. 


Składnicom, wojskowym i kup- 
com ceny kurtowne. 4815 


Ghłopca do praktyki 
za płacą tygodniową przyjmie 
zaraz Piotr Chorura, Zakład ma- 
larsko-lakierniczy, Czarnowiej- | § 
ska 46. 4846 ' gą 


Jedyny najtańszy dom handlowy 


IGNACY CYPRES 
Kraków, ul. Szewska L. 13/11 G. 


poleca nikiowy aystem Roskopf 70 kor., Br- 
dzik o 2 uzwonkach 100 k. Skrzypce ze smycz- 
kiem 200 kor. i wyżej. Harmonie wiedeńskie 
model, jednorzędówka kor. 250, dwurzędówka 
kor. 400 frąby akordeonowe kor. 40, 50, 60. 
Dyamenty do szkła kor. 70. 100. Brzytwy kor, 
30, 50, 60. Maszynki do włosów kor. 5U, 65. 


wajów elektr. i konnych, wózki dla ko- 
lejek polowych. leśnych i górniczych. 


a kna 5 a 
a U c pad Oddziel |. Budowa maszyn: Maszy- 2 Oddział V. Odiewarnia żelaza i me- 
Płacę najwyższe ceny. ny parowe, pompy, maszyny wodo- g tali. Odicwy budowlane i maszyno- 
à ciągowe, kompresory i t. p. » we podług własnych lub nadesłanych 
WEF CYANRIEWICZ , Sławkawska L Dddział ii Kotłarnia: Kotły parowe - modeli do 10-ciu ton w jednym ka- 
(sklep zegarmisuzowsko-j ubi- różnych systemów i wielkości. H wałku, 
lerski). 4570 Oddział lil. Budowa mostów Ikon- © Oddział Vi. Buciowa statków: Statki 
F strukcyi żelaznych: Mosty kole- @ rzeczne, parowe i motorowe, łodzie, 
Przybory umondorowania jowe, drogowe. konsirukcye dacho- g bagry lądowe i rzeczne. parowe i mo- 
we, hale targowe. = torowe. 2347 
A: BROSS Kraków Oddział iV. Budowa wagonów: g S i st: Bzgry lądowe 
l FI Hr Wagony osobowe itowarowe wszel- g pecya ność: Ala Sadlsiń 
ui. Fioryanska kich typów, cysterny, wozy dla tram- 3 9 i 
+ 
è 


Zastępstwo dla urządzeń 


nafitowo-wiertniczych „ESHAPE” 
Kraków, ulica Zwierzyniecka |. 30. — Telefon 3476. 


© 6 ed T Niki „TT AO U 


_| Spółka samochodowa „POLAUTO* 


aTu Í Spółka z agr. ezpow. 
i w Krakowie, uuca Gołębia L. 14, parter 
z Kupno i sprzedaż. Samochody osobowe oraz ciężarowe 
I nowe i używane. Części składowe i przybory, Benzyna, 
oliwa i smary. Motocykle. rowery. 4407 
Wynajem samochodów osobowych i ciężarow. 


Farbki do bielizny 


Spółka handl.-przemysło: 
wa i biuro inżynierskie 


i pamiętniki. — Portfele. — Szachy. — Karty 


Maszynki, do samogolenia kor. 40. Pas do brzytwy 14 K 
Kamień 7. Pudła do skrzypiec po K 80i 150. Wysyłka za 
zaliczką. Cennik ilustr. za nądesłaniem 2 kor. przekazem. 4009 


24012000%100002000000000000000000000000000000004 
j c Sandażerupturowe 

i na sprężynkach i bez sprężyn, lecz na 
gumach. Opaski brzuszna dla pań. Ban- 
daże i krążki gumowe przeciw opada- 
niu maciey. Bandaże przeciw wypada- 
niu kiszki stolcowej. Moczniki gumowe 
dia osłabionych na pęcherz, dla męż- 
czyzn i kobiet w czasie pracy, spaceru 
ido podróży. Pończochy gumowe i o- 
wijaki elastyczne na żylaki nóg. Pro. 
stotrzymacze przeciw zgarbieniu i t. d- 


j M. L. POLACZEK, SAMBOR 2 


WAŻNE DLA PAŃ! WAŻNE DLA PAŃ! 
NA SEZON WIOSENNY 


PRACOWNIA KONFEKCYI DAMSKIEJ 
ANTONIEGO ADAMKA 


w Krakowie przy ul. Szpitalnej 7, l. p. = 
przyjmuje i wykonuje wszelkie roboty w zakres krawie 
czyzny damskiej wchodzące z najnowszych żurasli krajo- 
wych oraz zagranicznych po cenach przystępnych. 4732 


ezmm0ó0002:00001056000000000 MENDA: 


Gazowe i wodociągowe urządzenia 
Ý prBjektuje i wykonuje jakoteż 
zełkte roperacye uskutecznia 
M ZAKŁAD INSTALACYJNY h 

Józef Lasko, Kraków, Mikołajska 

Prz:bory do ga zu i wogoc'ęgu na składzie. 


4044 
J; 


Węyuawca: W zastypstwie Spadki Wyda. „Bdiżoz* J. Konarski, 


różne szezotki ryżowe i do zamiatania, włósienne. sznu- i 

rowadła, mydła, proszek do prania, knoty do lamp, Jampy | 

ścienne poleca 4693 | 

Tomasz Mężyk, pl. Szczepański 8, róg św. Tomasza. ! 
Dla sklepów i Kołek znaczny opust. 


LA APROWIZACYI MIAST | GMIN kilka wa- 
gonów prochu, fagoii, keszy tatarczanej, ka$zy 
jagianej, grysiku | mąki kukurudzanej, kukurudzy 
w kaczanach, cobu słoniny, powideł! ma do na- 
tychmiasiowego oddania 4776 | 


KOMPAS Polskie biuro międzynarod. handlu 
Spółka Z ogr. odp. w KRAKOWIE, Smoleńsk 16. 


Szanown. P. T. Odbiorców z prowiacyi 


uprzejmie zawiadamiam, że z powodu przywró- 
cenia ruchu zaliczkowego, wysyłki na prowincyę 
uskuteczniam jak dawniej za pobraniem. Przy tej 
sposobności polecam: | 

| 


Krem i Puder „Orientale na piegi 
„CIMO“: jedyny radykalny płyn na pluskwy 
Mydła, Perfumy, Antimolina, artykuły gumewe 

Zioła lecznicze i t p. 4357 


ZDZISŁAW KOMOROWSKI 


Dreguerya — Krakow, Floryańska 33, | 
a. 


pa i 
z lisów, wyder, kun, ichórzy i t- p. kupuje 
w każdej iiości po najwyższych cenach 


SKŁAD FUTER ws 
ANTONIEGO TRAŻSKI 


w Krakowie, ul. Szewska I. (2. 


Retaktor 


DenOw.: Jèn Sienkiewicz. (tei, 2124). 


do gry. 
wizytowe i ZAWIADOMIENIA ślubne. 


|SZCZOTKI PRAWDZIWE RYŻOWE 


do szorowania od 16 Kor. wzwyż. pastę warszawską do 
ipodłóg, pastę do obuwia na prawdziwej ternentynie, wa- 
selinę czarną i żółtą, mydło, proszek do prania i farbkę 

do bielizny poleca 485y 


TOMASZ MĘŻYK, PLAC SZCZEPAŃSKI 8. 


KWIATY SZTUCZNE 


artystyczne kapeluszowe, dekoracyjne, kościelne, pióru* ' 
boa, lantazye poleca hurtownie i detailicznie 4494 
Wincentyna Górska, Kraków, Fioryańska 18, | p, 


KONKURS. — 


Do obsadzenia posad przy powiatowych Komendach 
Policyi Państwowej utworzyć się mających ekspozytur 
wydziału śledczego potrzebuje Okręgowa Komenda Poiicvi 
Państwowej 
18 kancelistów 14 fotografów, 5 wożnych, 14 goń- 
ców, 2 maszynistki i 2 urzędników rachunkowych. 

Do posady kantetisły przywiązaną jest X: ranga i unor- 
mowana dla tejże rangi płaca. dia wożnych wynosi mie- 
sięcznie piaca 400 Mk. 

Wynagrodzenie fotografów i gońców zależnem będzie 
od umowy. 

Kandydaci reflektu;4cy na powyższe stanowiska wniosą 
swoje podania do Okrygowej Komendy Policy! Państwo- 
wej, wydział śledczy w Krakowie, dołączając odpisy świa- 
deciw szkolnych oraz poświadczeń odbytej praktyki kan- 
celaryjnej, względnie w zawodzie fotograficznymi. 

Z pośród refiaktantów na posady icaucelistów pierw- 
szeństwo pędą mieli kandydaci z praktyką sądową lub 
z praktyką kancelaryjną w biurach policyjnych. 4837 

Podania nieuwzgiędnione pozostaną bez odpowiedzi. 


Okręgowa Kamenda Policyi Państwowaj. 
Urząd śledczy. 


Cd 
[3 ZAWIADOMIENIE. s 
|8 Z dniem i styczuia 1920 oiwariy zostanie 8 
s MAGAZYN PRZYBORÓW 3 
3 ELEKTROTECHXICZNO - INSTALACYJN. z 
: „SWIATŁO” * 3 
3 KAROL KURDZIELISKA £ 
: w Krakowie przy ul. św. jana L. 3. è 

e 
o 
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| kostyumy, płaszcze, futra, suknie space- 
rowe, wieczorowe i t, d. wykonywa naj- 

szykowniej 4256 
JOZEF GAŁĄZKA, Kraków, Fioryańska 24. 


Bezpeśrednio z siedziby fabrykacyi 


dostarcza rzetelnia 


materyi na ubrania męskie i damskie 
Skład fabryczny Juliusza Runda 


w Bielsku, Śiąsk 


naprzeciw dworca kolejowego. 3445 


Na życzenie wysyła się wzory i kolekcye. Przyj- 
muje się agentów za prowizyą. 


P. P. Krawcom na zgłoszenie karty z wzorami. 


istniejący od roku 1874 


Lakład budowy młynów 


urządza i rekonstruuje 4730 

Miyny pszenne, żytnie i gospodarcze 
Dostarczu pierwszorzędnych 

Maszyn inłyńskich najnowszej konstrukcyi, 
Walce, Kamienie młyńskie, Turbiny wodne, 
Gazy szwajcarskie, wszystkie przybory młyńskie 
Narzędzia dia wszelkich przemysłów. 
| JULIUSZ FISCHL 
ie, il, Lichtenauergasse L. 1. 
RIJECE TO TONA PTO ZM 24 10 "NO 


Nailepiej konserwuje skórę i daje połysk 


abuwiu specralna pasta 


amwoe BLAS” camma 


Fabryka Chemiczna M. KUREK, Kraków, ul. Karmalicka Nr. 12: 
L iakiż ok RARE: 


- Drunk. Liucowa w Krakowie. 
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